
Wkrótce prąd 
z kolejnego

Urbozespołu „Kozienic”
W nocy z 15 na 16 bm. w 
Lrawni „Kozienice” roz- 

kocioł ósmego turbo- 
o mocy 200 MW. Tym 

vm prace montażowo-roz- 
weszły w końcowe 

r5ium, poprzedzające uru- 
Wenie turbiny. Pracujące 
u, przerwy przy bloku ener- 

tycznym zespoły zmierzają 
■n rozpoczęcia jego synchro- 
i7acji z kraj°w^ siecią iesz* 

przed świętami.
Włączenie do krajowego 
temu energetycznego ósme- 
bloku „Kozienic” zakończy 

rugi etap budowy tej siłow- 
■ która uzyska wówczas moc 

1500 MW. Nastapi to na pół 
oku przed skracanym już 
iorekn!n kilkakrotnie termi- 
nem. (PAP)

Premier Norwegii 
pyjąl R. Pietraszka
premier Norwegii Trygve 

Bratteli przyjął 16 b.n. wicem! 
oistra handlu zagranicznego i 
^spodarki morskiej Romualda 
Pietraszka, który przebywa w 
Oslo na zaproszenie norweskie 
jo ministra do spraw prawa 
morskiego i granic stref rybo­
łówczych — Jensa Evensena. 
Rojmcwy R. Pietraszka doty­
czą polsko-norweskiej współ­
pracy rybołówczej. Omawiane 
$ również problemy związane 
i ustaleniem granic stref ry­
bołówczych ooszczegśln-ch 
państw i inne sprawy interesu 
jące oba kraje. (PAP)

Wyd, AB Cena 50 gr

Projekt uchwały o planie społeczno
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W salach wystawowych szczecińskiego Zamxu Książąt ro...or­
skich otwarta została interes ująca ekspozycja pt „ZSRR - 
Syberia i Daleki Wschód’*. Zgromadzono na niej ponad 600 
zdjęć obrazujących piękno syberyjskiego krajobrazu, prze­

mysł, transport, budownictwo tego regionu.
Fot. — CAF — Undro

IMRIWg

Po rowach nq Martynice

Wspólny komunikat 
francuskoamerykański

W poniedziałek o godz. 10 
czasu lokalnego w Fort de 
France na Martynice spotkali 
się po raz trzeci i ostatni pre­
zydenci USA, Gerald Ford i 
hancji, Valery Giscard 
fEstaing. Po spotkaniu został 
opublikowany wspólny komu­
nikat francusko-amerykań.ski, 
w którym najwięcej uwagi 
poświęcono problematyce ener 
getycznej.

W związku ze spotkaniem 
ta Martynice agencje zachod- 
nie przypominają odrębne sta­
wiska Francji i USA w kwe 
itii polityki energetycznej. 
Francja opowiada się za kon­
ferencją z producentami ro- 
Py naftowej, natomiast Sta­
ny Zjednoczone lansują współ 
ną konferencje konsumentów 
tefo paliwa. Koła francuskie 
Podkreślają, że Francja nie od 
D°si się niechętnie do propo- 
zycH amerykańskiej, pod wa- 
nwiem; że konferencja kon­
wentów roov nie snowodu- 
£ .-konfrontacji” z producen- 
JJ'1 te«o paliwa, oraz że nie 
;^zy wspólnej polityki ener 
K’. ^cb^n^-ropej- 

„dziewiątki”. (PAP)

r oz woj u kraju w roku przyszłym ora-g ustawy 
budżetowej na 1975 r

gospodarczego Wystawa fotogramów z Syberii

16 bm. rozpoczęło się w Warszawie dwudniowe plenarne 
posiedzenie Sejmu PRL. W poniedziałek toczyła sę poselska 
uebata nad projektem uchwały o planie społeczno-gospodar­
czego rozwoju kraju w roku przyszłym oraz ustawy budżetowej 
na 1975 r. W pierwszym dniu debaty zabrało glos 12 posłów, 
wśród nich reprezentanci klubów poselskich PZPR, ZSL 
i SD. Posłowie charakteryzowali węzłowe zadania, jakie pro­
jekt planu kreśli przed wszystkimi dziedzinami naszego ży­
cia społecznego i gospodarczego w roku przyszłym. Pod­
kreślali społeczny charakter planu na rok 1975. Tym właśnie 
społecznym celom — zgodnie z uchwałą VI Zjazdu PZPR — 
podporządkowany jest całokształt działań gospodarczych.
Wczoraj o godz. 11.00 wice- 

marśzałek Sejmu — Andrzej 
Werblan otworzył plenarne po 
siedzenie Izby. Wśród posłów 
obecny był Edward Gierek. 
W ławach Rady Państwa zajęli 
miejsca jej członkowie z prze­
wodniczącym Rady — Henry­
kiem Jabłońskim. Obecni byli 
członkowie rządu z prezesem 
Rady Ministrów — Piotrem Ja 
roszewiczem.

Po uzupełnieniu porządku 
obrad o punkt „zmiany w 
składzie Rady Ministrów” — 
Sejm przystąpił do rozpatrze­
nia projektu uchwały o pla­
nie społeczno-gospodarczego 
rozwoju kraju w 1975 r. oraz 
projektu ustawy budżetowej. 
Sprawozdawcą generalnym 
był pos. Alojzy Melich (PZPR).

Poseł sprawozdawca pod-

P. Demiczew m^nistr^m
kultury ZSRR

W poniedziałek odbyło się 
plenum KC KPZR. Przemó­
wienie w czasie obrad wygło­
sił sekretarz generalny KC 
KPZR, Leonid Breżniew.

Uczestnicy plenum wysłu­
chali referatów: wicepremie­
ra i przewodniczącego pań­
stwowego komitetu Rady Mi­
nistrów ZSRR dzs planowania, 
Nikojała Baj bakowa o pań­
stwowym planie gospodarki 
narodowej na rok 1975 oraz 
ministra finansów Garbuzowa 
o budżecie państwa ZSRR na 
rok 1975.

Plenum przyjęło uchwały 
dotyczące omawianych kwestii. 
Powzięło też decyzję zwolnie­
nia z funkcji sekretarza KC 
KPZR, Piotra Demiczewa w 
związku z mianowaniem go 
ministrem kultury ZSRR. Na 
tym plenum zakończyło swe 
obrady. (PAP)

kreślił na wstępie, że przed­
kładany projekt planu i bu­
dżetu na 1975 r, zapewnia dal 
s-y, dynamiczny rozwój kra­
ju, a tym samym realizację 
strategicznych celów naszej 
gospodarki i państwa.

Transmisja 
przemówienia 

P. Jaroszewicza
We wtorek, 17 grudnia o 

godz. 13.60 w programie I 
TVP i w programie I Pol­
skiego Radia nadane zosta­
nie przemówienie prezesa 
Rady Ministrów Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej, 
Piotra Jaroszewicza, na za­
kończenie sejmowej debaty 
budżetowej.

Dalsze wzmocnienie równo­
wagi ekonomicznej kraju na­
stąpić ma w przyszłym roku 
głównie poprzez poprawę efek 
tywności gospodarowania oraz 
racjonalniejsze wykorzysty­
wanie środków. W ramach do­
chodu narodowego do podzia­
łu najszybciej wzrośnie fun­
dusz spożycia — o 8,2 proc., 
co oznacza kontynuowanie do­
tychczasowego, wysokiego tern 
pa wzrostu stopy życiowej. 
Jako generalne założenie przyj 
muje się pełną realizację 
wszystkich podjętych już de­
cyzji dotyczących wzrostu 
plac i poprawy świadczeń so­
cjalnych. Tak więc płace real­
ne zwiększą się w 1975 r. o ok. 
5 proc., a wypłaty na świad­
czenia społeczne — o 19 proc. 
Zgodnie z programem popra­
wy świadczeń socjalnych, od

fada specjalistów RWPG
^u,’y zakończyła się 

ftlontn s,p.ecla,islów z krajów Jakich RWPG i jugosła- 
ęc.ona Przemysłowemu 

óych <XSt.an^u Produktów ubocz- 
*ie Po-i?nu y CukroweJ> Na podsta 
ha bid,- rych Porozumień, Ku 
^Phr dostarczała celulozę i 
s,awii v?,„Cz*!chosłowac.ii, Jugo-1 P?,8kl 1 Węgier*’w 

nieodzowny sprzęt.

Minc w Atenach
W 

2 dwudniową 
fe?oslowi„? v,ną Przybył do Aten

M* Młni*- Podczas 
prowadz.ić będzie 

& Pr«dyufuH»iml rządu ®reckle 
ió’v sPrawy stosun-

» nnych« współpracy w 
ltni krv7vc°SP°darCze' oraz pro- 

-7ysu cypryjskiego.

padzie do ZSRR
J^ano ♦„ .
?dnie z d°. Wladomości, że 
Jl11' Premi^Sn,ętym Porozumie- 

złoży stycznia 1975
ąik“ RadzSjm"1' Wkytę W 

J Mobutu w CbRL 
Łlt * Ponlek, ? 81 M°butu przy 

"klatek dp Pekinu z

wizytą oficjalną. Poprzednio prze­
bywał on w Phenianie.

Zapowiedź wizyty I. Fahmiego
W stolicy Wielkiej Brytanii po 

twierdzono oficjalnie, że minister 
spraw zagranicznych Egltpu I. 
Fahmi przybędzie na początku 
przyszłego roku z wizytą oficjal­
ną do Londynu. Główną kwestią

PAP RADKD INF.Wt TEL EFONEM

RADINF
TEfO

.TTcrONEnA' FAF 
rozmów będą stosunki eglpsko- 
brytyjskie.

Ponowny wybór M. Soaresa
W Lizbonie zakończjł się w po 

nledziałek trzydniowy zjazd Por­
tugalskiej Partii Socjalistycznej. 
Zjazd wprowadził zmiany do pro­
gramu, statusu i Ceklaracji zasad 
partii. Jak informowaliśmy na 
zjeździe wybrano 151-osobowy Ko- 
n itet Centralny. Sekretarzem ge­
neralnym został ponownie M. Soa- 
res.

Oświadczenie A. Cunhala
Rewolucyjne procesy zachodzą­

ce w Portugalii wymagają prze-

prowadzenia reformy rolnej
przekazania

i
ziem obszarniczych

tym, którzy je uprawiają — oś­
wiadczył sekretarz generalny Por­
tugalskiej Partii Komunistycznej 
A. Cunhal na wiecu w mieście 
Alpiarsa.

Nowy statut gaullistów
Rada narodowa gaullistowakiej 

partii UDR (Unia Demokratów na 
rzecz Republiki), która obradowa­
ła w niedzielę pod przewodnic­
twem nowego sekretarza general­
nego partii, premiera J. Chiraca, 
uchwaliła reformę statutu UDR. 
Nowy statut przewiduje m. in., że 
sekretarz generalny UDR, dotych­
czas wybierany przez Komitet 
Centralny liczący 105 członków, 
będzie wybierany przez radę na­
rodową. Skład tej ostatniej zo-
stał

W

roszerzony do 1052 członków.

Zaciieszki w Brukseli
niedzielę na ulicach Brukseli

doszło do zamieszek między gru­
pami ludności flamandzkiej i wa­
lońskiej. Policja uzbrojona w 
armatki wodne rozproszyła pochód 
530 Flamandów protestujących 
przeciwko dyskryminowaniu ich 
języka przez władze miejskie. W 
czasie starć 15 osób zostało ran­
nych. Policja przeprowadziła licz­
ne aresztowania.

1 stycznia 1975 r. wprowadzi 
się nowe zasady obliczania 
emerytur, zaś od 1 lipca przy- 

. szłego roku umożliwi wcześ­
niejsze przechodzenie na eme­
ryturę niektórym grupom pra­
cowniczym. Także od 1 stycz­
nia 1975 r. uruchomiony zo­
stanie fundusz alimentacyjny. 
Koszt tych przedsięwzięć wy­
niesie w 1975 r. ok. 4,3 mld zł.

O skali wysiłków podejmo­
wanych dla poprawy stopy ży 
ciowej społeczeństwa świadczy 
m. in. zakładany w projekcie 
planu ponad 10-procentowy 
przyrost pieniężnych przycho­
dów ludności,

W 1975 r. szczególną uwagę 
poświęci się rozwojowi budów 
nictwa mieszkaniowego i służ­
by zdrowia. Oddanych zostanie 

Dokończenie na str. 2

Zebrania klubów 
poselskich

16 bm., przed posiedzeniem 
plenarnym Sejmu, odbyło się 
pod przewodnictwem członka 
Biura Politycznego, sekretarza 
KC PZPR — Edwarda Babiu- 
cha zebranie klubu poselskie­
go PZPR. Omówiono sprawy 
związane z posiedzeniem Sej­
mu. Klub Poselski PZPR do­
konał zmian w' składzie pre­
zydium klubu, powołując do 
prezydium sekretarza KC 
PZPR pos. Józefa Pińkowsikie- 
go.

Sprawy dotyczące posiedoe- 
nia Sejmu omówiono na ze­
braniu klubu poselskiego ZSL, 
w którym uczestniczył mar­
szałek Sejmu Stanisław Guc- 
wa, jak również na zebraniu 
klubu noselskięgo SD. (PAP)

Obrady ZG ZNP w Poznaniu

Ideowo-wychowawcze treści 
społecznego życia uczelni
W Małej Auli Uniwersytetu im. A. Mickiewicza w Po­

znaniu obradowało wczoraj plenum Zarządu Głównego 
Związku Nauczycielstwa Polskiego — Sekcja Nauki. Te­
matem obrad, w których uczestniczyli m. in. wicepre­
zes ZG ZNP — doc. dr hab. Zofia Sztetylło, przewodni­
czący ZG SZSP — Eugeniusz Mielcarek, prorektor U AM — 
prof. dr Zbigniew Leoński oraz przedstawiciele Wydzia 
łu Nauki i Oświaty KW PZPR w Poznaniu, była działal-
ność ideowo-wychowawcza
O programowych przedsię­

wzięciach w tym zakresie po­
informował mgr Marek Jaś­
kiewicz — dyrektor Departa­
mentu Wychowania i Spraw 
Młodzieżowych Ministerstwa 
Nauki, Szkolnictwa Wyższego 
i Techniki. Doc. dr hab. Ste­
fan Słomkiewicz wygłosił re­
ferat o wychowaniu ideowym 
studentów w procesie kształ­
cenia, a doc. dr Wiesław Jasio 
będzki mówił o zadaniach 
Sekcji Nauki w działalności

Związku w szkołach wyższych, 
idcowo-wychowawczej ZNP 
w środowisku akademickim.

W referatach oraz w dys­
kusji, nawiązując do uchwały 
VII Plenum KC PZPR, mówio 
no o podnoszeniu poziomu 
kształcenia politycznego mło­
dej kadry naukowej i studen­
tów, o pracy wychowawczej 
w uczelniach oraz w domach 
akademickich, o nasycaniu 
treścią społeczno-polityczną 
programów studiów, o kształ-
towaniu

Dziennik „Prawda” o wystąpieniu J. Lunsa

Sekretarz generalny NATO 
przeciwnikiem odprężenia

Dziennik „Prawda” opublikował w poniedziałkowym nu­
merze komentarz w związku z wystąpieniem sekretarza ge­
neralnego NATO, Josepha Lunsa, na ostatniej sesji Rady 
Paktu Północnoatlantyckiego w BrukselL
Według doniesienia agencji 

France Presse, Luns oświad­
czył na tej sesji, że nie wie-
rzy możliwość rychłego
zakończenia drugiego etapu
Konferencji Bezpieczeństwa i
Współpracy w Europie 
prowadzenia trzeciego, 
wego etapu.

„Prawda” stwierdza,

i prze- 
końco-

że po-
zytywna ocena tego, czego do­
konano już w Helsinkach i Ge­
newie, wyraźnie nie odpowia­
da Lunsowi, który tym samym 
raz jeszcze występuje jako 
przeciwnik wszelkich wysił­
ków, zmierzających do posu­
nięcia naprzód procesu od­
prężenia na święcie.

Jest samo przez się zrozu­
miałe — stwierdza dziennik — 
że Luns występuje jako przed 
stawicie! tych kół państw im­
perialistycznych, które ciągle 
jeszcze stawiają na zbrojne 
rozstrzyganie sporów między­
narodowych, którym wygod­
ny jest wyścig zbrojeń i 
wzrost napięcia. Jednak i 
wśród nich zostało niewielu, 
którzy tak uparcie płyną pod 
prąd głównego nurtu współ­
czesności. Właśnie ich ukryte 
myśli ujawnia sekretarz ge­
neralny NATO — konkluduje 
„Prawda”. (PAP)

zaangażowanych
odpowiedzialnych

młodzieży < 
kćw nauki.

oraz
postaw 

praco wni-
Związek Na-

G. Mw o stanowisku
Izraela w konflikcie

bliskowschodnim
Były -premier Izraela, Gol- 

da Meir w wywiadzie udzielo­
nym przedstawicielowi ame­
rykańskiej telewizji ABC 
oświadczyła,, że Izrael „powi­
nien być gotów do wojny”. 
Dopuściła ona możliwość wy­
cofania się Izraela z części 
Półwyspu Synajskiego, zagar­
niętego w czasie agresywnej 
wojny w 1967 roku, jednak 
dała do zrozumienia, że nie 
wchodzi w rachubę wycofa­
nie się Izraela z okupowane­
go zachodniego brzegu "Jorda­
nu i arabskiej części Jerozo­
limy. Potwierdziła ona, że 
Izrael kategorycznie edmawua 
rokowań z Organizacją Wyzwo 
lenia Palestyny.

Golda Meir wyraziła nieza­
dowolenie z powodu uznania 
przez Zgromadzenie Ogólne 
NZ Organizacji Wyzwolenia 
Palestyny za legalnego przed 
stawiciela narodu palestyń­
skiego. (PAP)

uczycielstwa Polskiego, współ 
działając m. in. z uczel­
nianymi organizacjami partyj­
nymi oraz z Socjalistycznym 
Związkiem Studentów Pol­
skich, ma wdele już doświad­
czeń w tej dziedzinie — orga 
nizowane sa np. kursy peda­
gogiki szkoły wyższej, kursy 
dla kierowników’ DS-6w, spot 
kania wrybitnych wychowaw­
ców ze studentami, prowadzi 
się współpracę z opiekunami 
grup i roczników studenckich 
itp.

Wczorajsze plenum miało 
na celu przedyskutowanie no­
wych form działania, nasyce­
nie ich ideowo-moralną i spo 
łeczną treścią tak, aby nauko­
we, dydaktyczne i kulturalne 
życie uczelni miało jak naj­
więcej wychowawczych walo 
rów i jak najlepiej służyło 
kształtowaniu postaw *”ch, 
którzy będą twórczo rozv jać 
i przeobrażać nasz kraj.

Uczestnicy plenum ZG ZNP 
w Poznaniu zwuedzni także 
uniwcr"ytecki Zakłrd Nowych 
Technik Nauczania, (kos)

W’«ń?e na wabię

16 bm. — w dniu 75 rocznicy 
urodzin wybitnego działacza r j 
Lotniczego i państwowego — 
Aleksandra Zawadzkiego na 
jego grobie w Alei Zasłużo­
nych na Cmentarzu Komunal­
nym na Powązkach w War­
szawie — złożono wieńce i 
kwiaty.

Hołd pamięci zmarłego od­
dały delegacje: OK FJN, Sej­
mu, Rady Państwa i Rządu.



KRONIKA

Sesja poświęcona 
wypadkom drogowym 

Z inicjatywy Instytutu Prawa 
Karnego Wydziału Prawa i Admi 
nistracji UAM w Poznaniu odby­
ła się wczoraj w naszym mieście 
I Sesja Naukowa na temat: „Wy­
padki drogowe w Wielkopolsce**. 
Przybyli na nią m. in.: przedsta­
wiciele wojewódzkich władz par­
tyjnych, władz administracyjnych 
Poznania i województwa, mini­
sterstw: Sprawiedliwości i Spraw 
Wewnętrznych.

Przedstawione w trakcie obrad 
opracowania w formie referatów, 
doniesień naukowych oraz komu­
nikatów miały na celu poznanie 
struktury, dynamiki, etiologii i 
skutków wypadków drogowych w
Wielkopolsoe, podstawowych
przedsięwzięć gwarantujących po 
rządek i bezpieczeństwo na dro­
gach oraz ustalenie optymalnych 
rozwiązań w' zakresie stkuteczne- 
go zapobiegania wypadkom drogo 
wym. (Zagadnieniom objętym pro 
gramem sesji poświęciliśmy ob­
szerny artykuł 28 listopada br.).

(pik)

0 kulturze statycznej 
i dynamicznej

W gmachu KW PZPR odbyło się
wczoraj pierwsze z nowego cyklu 
potkanie szkoleniowe aktywu 
•odstawowych organizacji partyj- 
ych, działających w środowis- 

.ach twórczych i artystycznych.
ektorat zorganizował Komitet 

.środowiskowy Kultury PZPR. Wy 
ład inauguracyjny na temat kul 

tury dynamicznej i statycznej wy 
głosił doc. dr Seweryn Dziamski 
z Instytutu Filozofii UAM.

W imieniu Wydziału Propagan­
dy i Kultury KW PZPR, z-ca kie 
równika wydziału Jan Janas po­
dziękował przedstawicielom śro­
dowisk artystycznych za twórczą 
I-racę i działalność w roku 1974 
craz nakreślił główne zadania na 
rok przyszły, (km)

ZSMW zakończył kampanię 
sprawozdawczo - wyborczą
W liczącej ponad 10# 006 człon­
ów wielkopolskiej organizacji 
wiązku Socjalistycznej Młodzie- 
y Wiejskiej zakończyła się kam- 
ania sprawozdawczo-wyborcza, 
tóra objęła wszystkie koła oraz 
irządy gminne, szkolne i zakła- 
owe (w kombinatach ”GR), W 
onferencjach ZSMW uczestniczy 

II przedstawiciele władz polityer- 
o-administracyjnych gmin i po- 
iatów, a także aktyw Federacji 
ZMP. Na starannie przygotowa­

nych zebraniach wręczono legity 
nacje kandydackie PZPR i legi- 
ymacje związkowe nowo przyję-

(w ostatnim roku szeregi
rganizacji wzrosły o 20 000 człon­
ów), podsumowano dotychczaso­

wy dorobek i przyjęto nowe pro­
gramy działania.

Plenum Zarządu Wojewódzkie­
go ZSMW, które obradowało wczo 
raj w Poznaniu, oceniło, że kam- 
>ania sprawozdawczo-wyborcza 
>yła okresem dalszego rozwoju 
rganizacji oraz wzrostu społecz­

nej aktywności młodzieży w ±y- 
cIb wsi wielkopolskiej, (kos)

W rytmie dobrej roboty

W Poznańskiem plany przed terminem
Ponadplanowe towary i usługi

Zjednoczenie Przemysłu Meblarskiego zakończyło wczoraj 
realizację zadań wynikających z planu techniczno-ekonomi­
cznego na 1974 rok. Do końca grudnia załogi fabryk zgru­
powanych w tym Zjednoczeniu dadzą produkcję sprzedaną 
o wartości 17,3 miliarda złotych, co oznaczać będzie prze-
kroczenie planu rocznego o 
centowy wzrost produkcji w 
łym.
Do osiągnięcia tak wyso­

kiej, nie no-towanej w przesz­
łości, dynamiki produkcji 
przyczyniły się w dużej mierze 
zobowiązania załóg podjęte 
dla uczczenia XXX-lecia PRL, 
postęp techniczno-organizacyj­
ny i co za tym idzie — wyso­
ki, sięgający 23 procent wzrost 
wydajności pracy.

W celu lepszego dostosowa­
nia produkcji do potrzeb klien 
tów, przemysł meblarski kon­
tynuował proces wymiany sta 
rych wzorów mebli na nowe, 
bardziej poszukiwane na ryn­
ku. W mijającym roku, wyro­
by nowe bądź zmodernizowa­
ne stanowiły już trzecią część 
dostaw na rynek.

O przedterminowym wyko­
naniu planów 1974 roku zamel- 
dowały też załogi wielu in­
nych zakładów dzielnicy Sta­
re — Miasto w Poznaniu. Na­
leżą do nich m. in:
• Poznańskie Zakłady Ry-

około 700 min zł oraz 27 pro- 
po równani u z rokiem ubieg -

marskie, europejskiej marki 
producent piłeK futbolowych, 
który do końca roku przekaże 
na rynek dodatkowe wyroby 
ze skóry o wartości 10 min zł;

PZPR na Starym Mieście poin 
formowano, że załogi 11 zakła­
dów przemysłowych tej dziel­
nicy cedzą o 36 procent więk­
szą produkcję dodatkową (413 
min zł), aniżeli opiewały ich 
pierwotne zobowiązania.

Gdyby tak było wszędzie!
(pch)

® Wojewódzkie Przed się-
biorstwo Przemysłu Zbożowo- 
Młynarskiego PZZ — da ono 
ponad, plan wyroby o wartości 
30 min zł;
• Rejonowe Przedsiębior­

stwo Przemysłu Paszowego 
„Bacutil”, które zwiększy te­
goroczną produkcję z 1 miliar 
da 890 min zł do 2 miliardów 
23 min zł;
• Wielkopolskie Zakłady 

Piwowarskie — dzięki •wcześ­
niejszemu uruchomieniu pro­
dukcji „Pepsi—Coli”, wykona­
ją swe zobowiązania w dzie­
dzinie dodatkowej produkcji w 
200 procentach (35 min zł);
• „Transped”, oferujący 

dodatkowe usługi do końca br. 
za 8,5 min zł;
• Spółdzielnia Robót Elek-

Ofensywa sił 
patriotycznych 
w Kanw oazy

Weaiug napływającymi
Kambodży doniesień, oddziały 
sił wyzwoleńczych prowadzą 
akcje ofensywne przeciwko 
zgrupowaniom wojsk rządo-
wych 
reap, 
som i 
nych

w rejonie miast: Siem- 
Battambang, Kampong- 
Kampot. Jednym z głów 
celów tych operacji jest

niedopuszczenie posiłków dla 
wojsk Lon Nola, które pomi­
mo wsparcia lotnictwa czoł­
gów i artylerii już ponad ty­
dzień bezskutecznie atakują 
ważny punkt oporu sił patrio

Wielkopolscy związkowcy 
na rzecz ochrony środowiska

.Udział wielkopolskich związkowców w ochronie natu 
go środowiska człowieka — oto temat wczorajszego ń]1111*' 
nego posiedzenia Wojewódzkiej Rady Związków Zawód eDat' 
w Poznaniu. Obrady prowadził wiceprzewodniczący 
— Jerzy Męczyński. ,

W materiałach, dostarczonych 
wcześniej członkom WRZZ, 
we wprowadzeniu do dyskusji 
wygłoszonym przez zastępcę 
Wojewódzkiego Inspektora 
Pracy — Henryka Pankanina 
oraz w dyskusji przedstawio­
no zjawiska zagrażające śro­
dowisku naturalnemu, doko­
nano oceny dotychczasowych 
poczynań związkowych na 
rzecz jego ochrony oraz wy­
tyczono kierunki dalszych 
działań w tym zakresie.

„Koziołki" płacą
I LOSOWANIE

4, 16, 18, 26, 44 dod. 39
II LOSOWANIE

7, 9, 29, 31. 42 dod. 32 
Końcówka banderoli: 93324

W 918 Grze z dnia 15 grudnia 
1974 r., w której odbyły się dwa 
losowania wpłynęło 249.361 zakła­
dów wartości 748.083.— zł.

Na losowanie I wpłynęło 155.881 
zakładów wartości 467.643,— zł.

Fundusz nagród wynosi 257,203,— 
zł.

Na losowanie II wpłynęło 93.430 
zakładów wartości 280.440,— zł.

Fundusz nagród wynosi 154.242,— 
zł.

W losowaniu pierwszym stwier­
dzono: 25 „czwórek” po 3.117,— zł; 
2« „trójek premiowanych’* po 
172,— zł; 787 „trójek” po 72,_ zł; 
662 „dwójki premiowane po 26,— 
zł; 10.198 „dwójki” po 6,— zł.

W losowaniu drugim stwier­
dzono: 11 „czwórek” po 4.249,— zł;
19 „trójek premiowanych’’ 
170,— zł; 482 „trójki” po 70,—
307 „dwójek premiowanych” 
26,— zł; 6.566 „dwójek” po 6,—

po

po 
zł.

Kolejne podwójne losowanie 
919 Gry odbędzie się w dniu 22 
grudnia 1974 r., na które ufundo­
wano m. in. samochód osobowy 
marki „Syrena 105” oraz premie 
po 1.000,— zł i 100,— zł.

Fundusz na wygrane I stopnia 
wynosi 500.000,— zł.

Nowe banknoty 500 zlotowe

Od wczoraj znajdują się w 
obiegu nowe banknoty 500- 
zlotowe. Sq one jednako­
wych rozmiarów 138X63 mm,

znacznie więc mniejsze od do­
tychczasowych i w związku z 
tym łatwiejsze w użyciu i 
przechowywaniu. Papier na 
którym zostały wydrukowane 
opracowany został według no 
wej receptury i jest trwalszy 
od poprzedniego. Podstawo­
wym kolorem nowego bankno­
tu 500-złotowego (mniejsze­
go od będącej w obiegu 

1000-złotówki) jest brąz.
Zachmurzenie duże z większymi 

przejaśnieniami. Miejscami opady 
deszczu ze śniegiem lub deszczu. 
Temperatura maksymalna od 0 st. 
na wschodzie do 4 st. na zacho­
dzie. Wiatry umiarkowane połud­
niowo-zachodnie.
IIIIIIHIIIIIlIllIłUailllHII

Dzlslelsry informocy|n>
opracował Bogdan Zdanowski

o ?.
^GŁOS - 17 XII 1974

trycznych Budowlanych

tycznych w odległości 19 
na południowy zachód 
Phnom Penh. (PAP)

km 
od

„Stare Miasto”, która do koń­
ca grudnia wykona ponadpla­
nowe roboty za 5 min zł;
• Spółdzielnia Pracy „Cine- 

ma” — już wykonała zadania 
dodatkowe o wartości 1,4 min 
zł, a do Sylwestra chce zro­
bić jeszcze za 800 000 zł.

Rychlej niż planowano zakoń 
czyły realizację zadań 1974 ro­
ku: Spółdzielcze Przedsiębior­
stwo Wykonawstwa Budowla­
nego i Drogowego, Spółdziel­
nia Pracy Kapeluszników i 
Czapników, Inwalidzka Spół­
dzielnia Pracy „Kaletnik”, 
Pralnie Spółdzielni „Świt”, 
„Hydrobudowa 7” oraz „Gopla 
na”.

W Komitecie Dzielnicowym

Atak komandosów
palestyńskich

Palestyńska agencja
„WAFA” zakomunikowała, że 
oddziały bojowników palestyń 
skich wysadziły w powietrze, 
w niedzielę pociąg wojskowy 
w południowym Izraelu. Z ko 
munikatu wynika, że wielu 
żołnierzy izraelskich zostało 
zabitych lub rannych. Pociąg 
udawał się z Dimona do 
Ashdod i został wysadzony w 
powietrze w pobliżu Kiryat 
Gat. (PAP)

Rozwój uprzemysłowienia i 
urbanizacji w Wielkopolsce 
nie jest pozbawiony ujemnych 
następstw w postaci zanie­
czyszczeń wody, gleby i powie 
trza.

Widać to przede wsa^stkun w 
Konińskim Okręgu Przemysłowym 
i w Poznaniu. Działacze związko­
wi, uznając ochronę środowiska 
za istotny czynnik dalszej popra­
wy warunków zarówno pracy jak 
i bytu załóg, w ostatnich latach 
sporo zrobili, by zmniejszyć roz­
miary nieprawidłowości zagraża­
jących przyrodzie. Przejawiło 
się to m. in. we współzawodni­
ctwie o kulturę miejsca pracy. W 
ramach tego działania, rozwijane 
go przez załogi blisko 1300 wielko 
polskich zakładów pracy, posadzo 
no w czynach społecznych tysiące 
drzew, krzewów i kwiatów, zało­
żono wiele trawników i skwerów, 
uporządkowano tereny przyfa­
bryczne, gdzie zieleńce zastąpiły 
place i podwórza zawalone odpa­
dami.

Udział związkowców w 
ochronie środowiska — jak 
podkreślano podczas wczoraj­
szych obrad — powinien jed­
nak być bardziej masowy i 
efektywniejszy niż dotych­
czas. Pilnym zadaniem ruchu 
zawodowego jest m. in. inspi­
rowanie i wyzwalanie inicja-

tyw pracowniczych oraz 
nów zmierzających do eS' 
nacji lub ograniczenia 
wych zjąwisk występuj 
w procesie pracy. Szczegół? 
predestynowanej są do t 
zakładowe kluby technik? 
racjonalizacji. 1

Samorządy robotnicze i 
zakładowe powinny wnimZ*^ 
analizować problemy ochron?6' 
dowiska, przy czym projekto 
ne rozwiązania muszą zna:a W1< 
odbicie w planach techniczno0? 
nomicznych. Inaczej analizy/ 
mają praktycznego znaczenia '

Postulowano ponadto Zwip^ 
nie liczby zakładowych kohńn 
ochrony środowiska (istnieją 
kilkunastu wielkopolskich zakł* 
dach przy ich radach robotni’ 
czych) oraz ścisłą współpracą 0« 
niw i instancji związkowych ? 
radami narodowymi, państwo * 
mi organami nadzoru i organ? 
cjami społecznymi, które zajmuj, 
się ochroną środewiska. *

W dyskusji zebrał równiej 
głos przewodniczący Komisji 
Ochrony Naturalnego Środo, 
wiska Człowieka przy CRZZ 
— Jerzy Kośmider, który 
akcentował konieczność wzmo 
żenią związkowej popularyza 
cji, inspiracji i kontroli w 
omawianej dziedzinie. Pod- 
kreślił on, że spośród woje- 
wódzkich instancji związko­
wych WRZZ w Poznaniu pier 
wszą omówiła problemy ochro 
ny środowiska na plenarnym 
posiedzeniu. Poinformował 
również, że w lutym 1975 roku 
delegacja CRZZ weźmie 
udział w naradzie w Gene­
wie, gdzie kierownictwa cen­
tral związkowych z wielu kra 
jów Europy radziS-będą nad 
skuteczną ochroną środowiska 
naturalnego, (y)

Dokończenie ze str. 1

do użytku 265 tys. mieszkań 
(wzrost o 10,6 proc.), 192 tys. 
łóżek w szpitalach i 86 tys. 
miejsc w żłobkach.

W trosce o umocnienie rów­
nowagi pieniężno-rynkowej za 
klada się wyższe o 84 mld zł 
w porównaniu z br. dostawy to 
warów na rynek, których war­
tość wyniesie blisko 860 mld zł. 
Podaż usług dla ludności 
wzrośnie o 14,3 proc.

Dochód narodowy wytwo­
rzony wzrośnie w 1975 r. o 9,8 
proc, a produkcja przemysło­
wa o 11,4 proc. W rolnictwie 
— przy założeniu przecięt­
nych warunków atmosferycz­
nych — przewiduje się wzrost 
produkcji o 3,7 proc. Dla 
sprawnego funkcjonowania 
gospodarki istotną sprawą bę­
dzie zmniejszenie napięć i 
trudności transportowych. Za 
kłada się wysoki wzrost prze­
wozów krajowymi środkami 
transportu.

W odniesieniu do handlu za 
granicznego projekt zakłada 
wzrost eksportu o 18,4 proc., a 
importu o 14,1 proc. Globalne 
rozmdary nakładów inwestycyj 
nych w gospodarce wyniosą 
blisko 500 mld zł„ przekracza­
jąc tym samym o 50 proc, 
pierwotoe założenia na 1975 r. 
zawarte w bieżącym planie 5- 
letnim.

Zagadnieniem wiełkiej wa­
gi — stwierdził pos. Melich — 
jest uzyskanie w 1975 r. wy­
raźnej poprawy efektywności 
gospodarowania. Znaleźć to 
musi odbicie we wzroście wy­
dajności pracy; projekt prze­
widuje zwiększenie wydajności 
w przemyśle o 9,3 proc., a w 
budownictwie o 10 proc.

GtOS WIELKOPOLSKI; Poznań, ul. Grun­
waldzko 19. Adres pocztowy: skrytka nr <074
60-959 Poznań

Plenarne posiedzenie Sejmu PRL
Przechodząc do omówienia 

projektu budżetu państwa pos. 
Melich zaakcentował, że jest to 
budżet zrównoważony, dający 
mocne podstawy realizacji przy 
szło-rocznego planu społeczno- 
gospodarczego. Po stronie wy 
datków wzrosną m. in. dopła­
ty do produktów sprzedawa­
nych poniżej kosztu własnego, 
zwłaszcza do podstawowych 
artykułów żywnościowych i 
zaopatrzeniowych na potrzeby 
rolnictwa. O przeszło 30 proc, 
zwiększa się środki na ubezpie 
czenda społeczne.

Plan na 1975 r. nie jest łat­
wy, ale realny — zakończył
pos. Melich. Stawiając
przed społeczeństwem tak am 
bitne cele, stworzone zostały 
warunki dalszego wyzwalania 
rezerw i podnoszenia aktywno 
ści społeczeństwa.

Następnie rozpoczęła się de­
bata poselska. Jako pierwszy 
zabrał głos pos. Jan Szydlak.

Pos. Jan Szydlak, występu­
jąc w imieniu klubu poselskie­
go PZPR, dokonał analizy naj 
ważniejszych osiągnięć w trak 
cie realizacji 5-letniego planu 
społeczno-gospodarczego rozwo 
ju kraju. W latach 1971—74 pra 
wie o połowę zwiększyliśmy do 
chód narodowy wytworzony, o 
ponad połowę produkcję prze­
mysłowa o 1/4 produkcję rolni 
czą, nastąpił ponad dwukrotny 
wzrost w tym okresie nakła­
dów inwestycyjnych. Szybkie 
tempo rozwoju produkcji ma­
terialnej stworzyło większe niż 
kiedykolwiek możliwości po­
prawy warunków życia całego 
narodu, czego odzwierciedle­
niem jest m. in. szybkie tern-

po wzrostu realnych dochodów 
pieniężnych ludności, wysoko 
przekraczające założenia pla­
nu, przy jednoczesnym ząpew 
nieniu pełnego zatrudnienia, w 
warunkach dużego przyrostu 
rąk do pracy.

Naszą ambicją jest i mamy 
ku temu wszelkie warunki — 
powiedział J. Szydlak — aby 
przyspieszone tempo rozwoju 
kraju kontynuować w latach 
następnych. Tym dążeniom wy 
chodzi naprzeciw projekt na­
rodowego planu gospodarczego 
na 1975 r. Określa on prawidło 
wo środki mające zapewnić 
większą równomierność wzro­
stu poszczególnych daiedzin go 
spodarki, jak również umocnię 
nie równowagi ekonomicznej i 
finansowej państwa. Jest to 
więc projekt zgodny z duchem 
i treścią uchwał VI Zjazdu i I 
Krajowej Konferencji PZPR.

Jan Szydlak omówił następ­
nie zadania, warunkujące po­
myślną realizację przyszłoro­
cznego planu. Jest to przede 
wszystkim dalsze, szybkie pod 
noszenie efektywności gospo­
darowania, w tym dalsza po­
prawa efektywności inwesty­
cji, szybsze dochodzenie do 
projektowanych zdolności pro 
dukcyjnych w nowo budowa­
nych obiektach, co powinno 
umożliwić uzyskanie więk­
szych od założonych w planie 
efektów gospodarczych.

J. Szydlak mówił również 
o jnnym ogromnym źródle 
nasżych rezerw, jakim jest ra 
cjonalna gospodarka materia­
łowa, której kontrola powin­
na stać się normalną, codzien 
rją praktyką.

Mówca stwierdził też, ie 
dotychczasowe zmiany w me­
todach planowania i zarządza 
nia, które będą kontynuowa­
ne, oraz efekty uzyskane w 
jednostkach inicjujących, sta- 
nowią istotne wsparcie dla 
wprowadzania intensywnych 
metod gospodarowania.

Zabierając głos w imieniu 
klubu poselskiego ZSL pos. 
Bolesław Strużek wskazał, 
m. in^ że plan na rok 1975 * 
swojej treści stanowi konty­
nuację wszystkich pozytyw* 
nych cech dotychczasowego 
rozwoju kraju — zarówno ih> 
ściowych jak i jakościowych, 
socjalnych i gospodarczych. 
Pełna realizacja zadań przy* 
szłego roku pozwoli jednoczes 
nie na znaczne przekroczenie 
założeń całego planu 5-letme- 
go. Wiele uwagi poświęci! 
mówca sprawom związany® 
z zadaniami rolnictwa i ęa 
gospodarki żywnościowe] w 
roku przyszłym.

Pos. Tadeusz Witold 
czak przemawiając w ^e. 
klubu poselskiego SD, sW 
dził, że realizacja ambo y 
ale realnych zadań przys 
cznego planu zapewnie 
osiągnięcie nadrzędneg 
gospodarowania — 
dalszy, szybki wzrost s P 
cdowej ludzi pracy i 
społeczeństwa. Mówca ,j 
rakteryzował m. i®’ . ... 
usług w 1975 r. podk . 
że ich dynamika będz> 
sza niż w poprzednie 
i wynosić ma 14 Pr0C’’ hlga£h 
ponad 15 proc. — w J 
dla ludności. (PAP)
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2 inicjatywy ZMS-u

Młodzież 
swoich

Związek Młodzieży Socjali 
stycznej, pragnąc w spo 

coraz to lepszy, efektyw- 
ipiszy realizować zadania 

Swały vi Zjazdu PZPR, któ- 
ei odzwierciedleniem w dzia- 
Łści ZMS-u jest program 
^odzież dla postępu” ogłosił 

" marcu tego roku Powszech­
ny Przegląd Stanowisk Pracy 
Młodzieży pod hasłem „Czło- 
wjek — Technika — Organiza 
cja”. . • • • upo najważniejszych celów 
trwającego obecnie przeglądu 
należy: rozwój racjonalizacji 
pracy i sprecyzowanie kom- 
Letnych wniosków dotyczą- 
c’vch działalności racjonaliza­
torskiej oraz poprawa kwalifi 
kacji pracowników przez pogłę 
^an;e ich wiedzy organizator- 
skiej, technicznej — ekono­
micznej itp., inicjowanie no­
wych form patronatów we­
wnątrzzakładowych, związa­

nych z produkcją i budow­
nictwem zakładowym, a także 
wypracowanie programu efek 
tywności gospodarzenia, po­
cząwszy od stanowiska robo- 
czego, a zakończywszy na szcze 
blu zakładu czy kombinatu.

w trakcie przeglądu zastoso 
wano różnego rodzaju formy. 
Na „karcie usprawnień sta­
nowiska pracy” pracownik na 
nosił propozycje usprawnień 
własnego stanowiska robocze­

Zawiłe drogi gerontologii

Człowiek 
starzeje się... nierównomiernie
Dłużej niż człowiek żyją 

tylko wielki żółw, jesiotr 
i sęp, które w warunkach 

sprzyjających mogą dożyć 150- 
200 lat. To, że człowiek może 
przeżyć 115 i więcej, wiążą u- 
cżeni z długim okresem dora­
stania i dojrzewania. Nie umie 
my dotychczas wykorzystać w 
pełni tej szansy: przeciętna 
długość życia człowieka wyno­
si 75 lat. Badania wykazały 
nadto, że sztuczne skracanie 
okresu dorastania, np. przez 
podawanie niemowlęciu więk­
szych, niż wynosi norma, por­
cji pożywienia powoduje u do 
rosłego osobnika otłuszczenie, 
sprzyjające powstawaniu cho­
rób krążenia, a w każdym wy 
padku skracające życie.

Człowiek — podobnie jak krę 
gowce ciepłokrwiste, ptaki i 
ssaki — rozpoczyna życie okre 
sem wzrostu, z tym, że opty­

A Q sierpnia. Kierownik ma 
gazynu zbożowego w 
Pile spostrzegł uszko­

dzenie (otwór o szerokości 60 
cm) kratownicy metalowej — 
osłony pracującego pod po­
sadzką przenośnika zboża. 
Przykrył dziurę blachą i 
ostrzegł pracowników: — Nie
obierajcie stąd tej blachy, bo 
zakrywa w kratownicy otwór, 

którego gdyby ktoś się 
wpakował to zginie albo zo- 
®tanie kaleką.

27 sierpnia. W magazynie 
zjawiła się ekipa POM-u z 
Trzcianki. Jak zwykle napra­
wiała uszkodzone urządzenia.

lkt nie powiedział mechani-• , r ..
1 °jn, że przede wszystkim Niefrasobliwość przyczyny wypadku 
z™a usunąć uszkodzenie kra

■ ^^7- Wyjechali więc, po­
dstawiając pułapkę zamask 

kawałkiem blachy-
-I . sjerPnia- O godzinie szó- 
Dra Kaz*m^era S. rozpoczęła 

dozorczyni magazynu.

• kierownicy komórek organiza­
cyjnych zakiadu są w szczególno­
ści obowiązani organizować, przy 
gotowywać i prowadzić pracę w 
sposób zabezpieczający przed wy 
padkami oraz zapewniać pracow­
nikom odzież roboczą i oCnronną 
i dopilnować, by była stosowana 
zgodnie z przeznaczeniem;

• pracownicy obowiązani są 
m. in. do używania takiej odzie­
ży zgodnie z jej przeznaczeniem.

Wysoko można by zatem 
ocenić profilaktyczne znacze-

5t .ni * służbę do ezterna- 
st J'. Potem przebrała się w 
fla r°boczy i drewnianą szu 

na§arniać zboże do 
rKo^nicy przenośnika. Tak

Wa,3"^3 do siedemnastej, 
ba Cj3S ^kązeło się, że trze- 
t Poprzeć zsyp. Udała się 
nie. n odpowiednie urządzę- 
dzon/i°ga wi°dła przez uszko 

kratownicę.
przekraczałam kra

zimiera T P°Wie póżniej Ka' 
czub^, . " uPadłam i po- 

straszliwy ból w no-
?nie maszyna — ^ość^ 1 straciłam P^-

dokonuje przeglądu
stanowisk pracy

go. Wnioski zawarte w kar­
tach usprawnień były analizo 
wane i. akceptowane w czasie 
tzw. Niedziel Pracy Twórczej. 
Była to forma szeroko stoso­
wana w czasie przeglądu w 
wielkopolskich i poznańskich 
zakładach pracy. W czasie dnia 
wolnego od pracy młodzi pra­
cownicy wraz ze swoimi wnio­
skami i postulatami stawiali 
się na swoim stanowisku pra­
cy, aby wraz z przedstawicie­
lami punktów konsultacyjnych 
(konstruktorami, technologa­

mi, ekonomistami, brygadzista 
mi) dokonać analizy propono 
wanych usprawnień, oceny Łcjj 
przydatności. W ostrowskich 
zakładach przemysłowych od 

były się tzw. „niedziele dyre­
ktorskie” z udziałem admini­
stracji zakładów.

Aby umożliwić zbiorową dy 
skusję nad konkretnymi pro­
blemami, organizacja ZMS- 
owska zaproponowała tworze­
nie w zakładach pracy gabine 
tów pracv twórczej, wraz z od 
powiednim zabezpieczeniem li 
teratury fachowej, wzorców 
wyrobów, detali itp.

Do powszechnej akcji prze­
glądu włączyły się poza zakła 
darni przemysłowymi z miasta 
i województwa rówmież roz­
maite urzędy, instytuty nauko.- 
we, spółdzielnie. Do chwili obec 
nej Przegląd Pra­

malne swoje możliwości życio­
we osiąga około 25 roku. Z bie 
giern lat kwalifikacje fizycz­
ne, psychiczne i umysłowe ma­
leją — najpierw powoli, potem 
coraz szybciej...

Poszczególne części organiz­
mu starzeją się nierównomier­
nie. Dowiodły tego m. in. bada 
nia przeprowadzone na jednym 
ze składników tkanki łącznej, 
mianowicie kolagenie- którego 
zmiany strukturalne postępują 
ce z wiekiem wyjaśniają szereg 
chorób związanych ze staroś­
cią. Niektóre tkanki potrafią 
się odradzać, inne — nie, jak 
np. komórki nerwowe czy neu 
rony. Wreszcie pewne komórki 
zachowują większą aniżeli po­
zostałe dynamikę „życiową” — 
te mianowicie, które ponoszą 
niejako odpowiedzialność za 
równowagę środowiska we­
wnętrznego, jak komórki przy

— Krótko po siedemnastej 
usłyszałem rozpaczliwy krzyk 
— będzie relacjonował jeden 
z robotników magazynowych. 
— Pobiegłem tam skąd docho 
dziło wołanie. Zobaczyłem le­
żącą przy kratownicy Kazi­
mierę S. Była bez nogi...

Natychmiast jeden z robot­
ników wyłączył przenośnik, a 
drugi udzielił pierwszej po­
mocy Kazimierze S. Zawiado­
miono pogotowie ratunkowe, 
które wkrótce przewiozło ofia 
rę wypadku do szpitala. Po po 
gotowiu przybyli funkcjonariu 
sze MO i kierownik magazy­
nu.

Gdy dziurę przykrywa się blachą
— Dokonując oględzin miej 

sca wypadku stwierdziłem 
brak blachy, którą kilka dni 
wcześniej osobiście przykry­
łem otwór w uszkodzonej kra 
townicy. Szukając zabranej z 
tego miejsca blachy, znalazłem 
ją w pobliżu bramy — wyjaś­
ni kierownik przed zakładową 
komisją powypadkową, bada­
jącą okoliczności tragedii Ka­
zimiery S.

Komisja ustaliła, że przyczy 
nami tego wypadku, który na 
stąpił w Pile w magazynie 
wągrowieckich Zakładów Zbo­
żowo-Młynarskich, były: zły 

cy Młodzieży został przeprowa 
dzony w 166 zakładach pracy, 
a w kilkudziesięciu następ­
nych — trwa. Przeglądem obję 
to ponad 18 tysięcy stanowisk.

A efekty? Akcja jeszcze nie 
została zakończona, więc trud 
no byłoby dokonać całkowite­
go podsumowania, ale wskaż- 4 
my na jeden, jakże znamienny 
przykład. W czasie powszech- , 
n?go przeglądu stanowisk pra 
cy młodzieży w Poznańskiej Fa 
bryce Łożysk Tocznych i WSK 
„Delita” w Kaliszu, młodzi pra 
cownicy zaproponowali do rea 
Fzacji wnioski racjonalizator­
skie oraz usprawnienia w za­
kresie bhp i organizacji pra­
cy, których ogólna wartość wy 
niosła milion złotych.

Najczęściej powtarzającymi 
wnioskami są wnioski dotyczą 
ce oprzyrządowania maszyn 
jakości i funkcjonalności po­
szczególnych narzędzi, warur 
ków poprawy bezpieczeństw" 
pracv, wnioski z zakresu onga 
nizacji.

Dzisiaj i jutro odbędzie się 
plenum Zarządu Wojewódzkie 
go ZMS w Poznaniu, które do 
kona oceny przebiegu pierwsze 
go etapu przeglądu. Etap dru­
gi — to wdrożenie pronozvcji. 
postulatów i wniosków mło­
dych pracowników w ź^cie.

T. G.

sadkowe. funkcjonujące inten­
sywnie jeszcze w okresie po-s 
kwitania*

Podobnie do człowieka sta­
rzeje się jego najwierniejszy 
przyjaciel — pies. Łysieje, si­
wieje, głuchnie, ślepnie, traci 
powonienie. Następują starcze 
zmiany w jego psychice, obo­
jętność w sferze uczuć, dezo­
rientacja przestrzenna. Kończy 
wreszcie życie skutkiem gwał­
townego pogorszenia się stanu 
ogólnego, niedomagania nerek, 
czy zwapnienia naczyń. Dotych 
czas nie znaleziono na to le­
karstwa.

Badania procesu starzenia 
się zwierząt powinny ułatwić 
lepsze rozpoznanie tego zjawis 
ka u człowieka — i znalezie­
nie najskuteczniejszej terapii. 
Eksperymenty przeprowadzone 
w laboratoriach pozwalają na 
ciekawe wnioski. Np. stwier­
dzono, że gryzoniom można 
dwukrotnie przedłużyć życie, 
zmniejszając wydatnie ilość po 
żywienia, a także opóźnić wy­
stępowanie takich chorób, jak 
rozedma płuc, czy niewydol­
ność nerek- atakujących naj­
częściej starych osobników.

PAI

stan techniczny kratownicy 
oraz używanie przez poszkodo 
waną sandałów-japonek za­
miast przydzielonego jej obu­
wia przemysłowego. Zły stan 
techniczny kratownicy-osłony 
polegał na tym, że była wadli 
wie pospawana. Dlatego naj­
pierw wyłamał się jeden pręt 
i powstała dziura, a później — 
podczas wypadku oderwały 
się trzy dalsze pręty.

Ustalenia te świadczą, że za­
pobieganie wypadkom bywa 
czasami nieudolne. Zły stan 
techniczny kratownicy powi­
nien wyjść na jaw pr,zed od­
daniem jej do użytku — pod­

czas odbioru prac spawalni­
czych. Dokładne sprawdzenie 
ich jakości niechybnie pozwo­
liłoby wykryć wady, co z kolei 
umożliwiało ich usunięcie 
przed eksploatacją urządzenia. 
Natomiast ujawnione 20 sierp 
nia w magazynie, uszkodzenie 
kratownicy wymagało ustale­
nia przyczyny tego faktu, zba 
dania wytrzymałości innych 
jeszcze trzymających się prę­
tów i zastosowania właści­
wych środków zaradczych. 
Oczywiście nie takich jak zą- 
krycie dziury blachą, którą 
w każdej chwili mógł ktoś za­
brać lub przesunąć.

Wspólna zabawa dzieci i aktorów podczas spektaklu »>W kole'* — K. Miłobędzkiej.

Jest to jeden z polskich 
teatrów lalkowych, któ­
rego działalność rozpoczę 

ła się od razu po wojnie. Po­
znań wyzwolony został w lu­
tym, a już w kwietniu 1945 
roku powstał „Marcinek”. W 
przyszłym roku obchodzić więc 
będzie 30-lecie istnienia. Przez 
ten czas towarzyszył wielu 
rocznikom najmłodszych wi­
dzów. Uczył, bawił, wychowy 
wał. Na archiwalnych zdję­

Scena z przedstawienia „Tygrysek”.
Fot. (2) — CAF — Sokołowski

Jeśli ujawnia się tak zna­
czne rozmiary zaniedbań do­
tyczących jednego urządzenia, 
to fakt ten budzi niepokój wy 
wołujący pytanie: a jaki jest 
stan techniczny innych ma­
szyn? Słusznie więc komisja 
powypadkowa stwierdziła, że 
należy dokonać przeglądu 
osłon innych przenośników, a 
stwierdzone w nich usterki — 
usunąć. Dwa następne wnio­
ski: dopilnować by pracowni­
cy używali obuwia przemysło 
wego oraz zapoznać z okolicz 
nościami wypadku kierowni­
ctwo i załogę zakładów. Tra­
gedia Kazimiery S. ostrzega 

bowiem przed smutnymi 
stępstwami lekceważenia 

na- 
za-

sad bhp tak ujętymi w Kodek 
sie Pracy (zgoanie z . dotych­
czasowymi przepisami):

„MARCINEK”
przyjacielem najmłodszych |

ciach z początków dzia’ania 
„Marcinka” widać, jak żywo 
reagują maluchy, które prze­

nie badań i wniosków tej ko­
misji, gdyby nie to, że uszedł 
jej uwadze jeden ważny fakt: 
wypadek nastąpił w dwuna­
stej godzinie pracy Kazimiery 
S. Przypomnijmy, że od 6 do 
14 pełniła ona obowiązki do- 
zorczyni, a następnie przystą­
piła do pracy dorywczo zleco 
nej przy transporcie zboża. W 
trakcie tego zajęcia o godzinie 
17.13 doszło do wypadku. Ma­
jąc w tym dniu za sobą ponad 
11 godzin pracy, Kazimiera S. 
z pewnością była znużona. A 
to oznacza osłabienie refleksu, 
zmniejszenie koncentracji uwa 
gi i prowadzi do częstszych 
błędów w działaniu.

Przepisy zezwalają na pracę 
w godzinach nadliczbowych je 
dynie w wyjątkowych sytua­
cjach. Reguła ta bywa jednak 
obchodzona. Może dlatego ko­
misja przeszła do porządku 
dziennego nad faktem, że do 
wypadku doszło po 11 godzi­
nach pracy. Tym samym nie 
wytknęła szkodliwej praktyki. 
Szkoda, bowiem pracownik 
pracujący dłużej niż 8 godzin 
na dobę nie tylko staje się 
bardziej podatny na wypadki, 
ale również dSiała niezbyt wy 
dajnie. Prócz tego przeświad­
czenie kierowników zakładów, 
że brak siły roboczej i nieryt- 
miczność produkcji zagrażają 
ce wykonaniu nlanów można 
wyrównać godzinami nadlicz­
bowymi — wcale nie snrzyja 
usprawnianiu organizacji pra 
cy.

MICHAŁ ŁUCZAK

żyły grozę wojny, na świat ■ 
baśni, lalek i poezji. Jak teatr 
ten przywracał im dzieciń­
stwo. Jego zespół pracuje z - J 
ogromnym entuzjazmem, bo 1 
czuje się potrzebny. Jedno- i ; 
cześnie wszystkie dzieci w Po­
znaniu potrafią odpowiedzieć 
na pytanie, co znaczy słowo 
„Marcinek”. 1

Ten teatr lalki i aktora, co 
podkreślono w nazwie, jest 
odmienny od teatrów kukieł-^?' 
kowych. W „Marcinku” żywi J 
ludzie i kukiełki mają równo­
rzędne znaczenie. Aktorzy gra '' 
jąc sami, posługują się lalka­
mi, kukiełkami, maskami. Zes­
pół liczy 18 osób, wszyscy są po 
egzaminach aktorskich, które , 
zdali w trybie eksternistycz- , 
nym po 3 latach pracy. Teatr , 
prowadzi dwie sceny — dzle- I 
cięcą i młodzieżową. Malcy ! 

. oglądają tu przedstawienia lal , 
kowe, bajki, a młodzież spek- - | 
takie poważniejsze, dostoso­
wane do jej wieku i zaintere­
sowań. W większości młodzie­
żową widownię tworzą dzieci 
wychowane na przedstawie­
niach kukiełkowych.

W repertuarze „Marcinka” j 
znajdują się 4 opery lalkowe, , 
które są niejako specjalnością,11 
zdobyczą teatru, nie spotyka- ' 

‘ną w innych placówkach tego ] 
typu. Muzykę do nich skona- ; 
ponowali wybitni twórcy — 
Krzysztof Penderecki i Jerzy 
Kurczewski. Są to opery „Naj 
dzielniejszy”, „O Kasi, co gą­
ski zgubiła”, „Lajkonik” i o 
tematyce wielkopolskiej.

Najnowszą propozycją tego 
teatru jest przedstawienie „W i 
kole” Krystyny Miłobędzkiej. , 
Zaczyna się już w kuluarach; 1 
potem aktorzy wraz z dzieć- 
Aii przenoszą się na scenę, 
gdzie wspólnie bawią się, tań­
czą, śpiewają.

Scena młodych wystawia 
natomiast polską klasykę — 
Gałczyńskiego, Witkacego, Nor ; 
wida oraz dzieła zagranicznych 
autorów, np. jednoaktówki 
Durrenmatta, a także współ- : 
czesne polskie — m. in. Kry- । i 
styny Miłobędzkiej „Szlachet- i 
ny stary człowiek”.

„Marcinek” gra także dla do 
rosłych widzów. Tutaj pow- 1 
stało pierwsze w Polsce lal­
kowe „Wesele” Wyspiańskie­
go. Wystawiono także „Wan­
dę” Norwida stylizowanymi 
figurami—rzeźbami z drewna.

Rocznie wystawna się w 
„Marcinku” 15 tytułów przed- 
stawień, w tym 4 premiery. 
Długoletnią dyrektorką teatru 
‘est Leokadia Serafinowicz.

„Marcinek” prezentował swo 
Je spektakle także za granicą. 
Sztuka „Siała baba mak” K. 
Miłobędzkiej grana była w 6 
wersjach językowych; oprócz : 
polskiej — w języku francu­
skim, angielskim, niemieckim, 
włoskim i hiszpańskim. Wszę­
dzie podobała się małym wi­
dzom.

Za swoją długoletnią ambit­
ną, pełna ciekawych inicjatyw 
i pomysłów działać ość teatr 
zdobył vóele nagród i wyróż­
nień. Największym jednak no- 
dziekowaniem jest dla „Mar­
cinka” sympatia jego widzów.

DANUTA ORLIK

STRONA

G LO S - 17 xn 1974 3



KSIĄŻKA

Religijne 
I w religii można wyróżnić 

. । szereg podstawowych 

. składników, a wśród nich 
i doktrynę religijną, kult i 
. Obrzędy oraz wierzenia prze- 
; , żywane mniej lub bardziej 
. , emocjonalnie. Dociekania nau- 
; i kowe religioznawstwa świato- 
■ wego w ostatnim trzydziestole 
: ciu zwróciły uwagę na rolę 
• ■ symbolu religijnego w życiu 
■ । różnych społeczeństw.

; W wydanej przez „Iskry” 
i książce „Zwyczaje, obrzędy i 
t symbole religijne” znajdujemy 
* I prezentację symboliki obrzędo

i wo-z wyczaj owej w różnych re 
‘ ; ligiach świata, m. in. w reli- 

giach Indii i Chin, Japonii, 
■ 'Bliskiego Wschodu, dawnej 
j ;Europy, judaizmu, chrześcijań 
' ^stwa oraz islamu. Z analizy sy 
' stemów religijnych w ich sza- 
1 cie symboliczno-obrzędowej 
. można wyciągnąć rozmaite 
; wnioski, ale nieodparcie na- 

; rzuca się jeden. Strona symbo 
; liczna wierzeń, obrzędowo- 
; zwyczajowa religii ściśle wią 
t zała się z praktyczną działal- 
' ^nością ludzi. Poszczególni bo­

gowie istniejący w ramach róż 
nych doktryn religijnych róż 
[nią się między sobą nazwami, 
sposobami oddawania im czci, 
ale w stosunku do fczłowieka 

'żyjącego w społeczeństwie za­
chowują wspólny ryt — są re- 
'gulatorami zachowań społecz-

zwyczaje i
nalną aktualność. Do tych ostat 
nich należą zwłaszcza obrzędy 
i zwyczaje podkreślające donio 
słe momenty w różnych okre­
sach życia człowieka. Na plan 
pierwszy wysuwają się tutaj 
rozmaitego rodzaju obrzędy ini 
cjacyjne od narodzin do wej­
ścia w społeczeństwo ludzi do 
rosłych, jak na przykład obrze 
zanie w judaizmie — widomy 
znak przynależności do okre­
ślonej wspólnoty religijnej. 
Uroczyście obchodzone są ta­
kie ceremonie, jak zawarcie 
małżeństwa czy śmierć. Ściśle 
określone w symbolice religij­
nej są rytuały rozwodowe, 
które niemal we wszystkich sy 
Sternach religijnych stoją na 
straży nierozerwalności więzi 
rodzinnych. Strzegą one głów­
nie prawa mężczyzny do ko­
biety, a nie odwrotnie. Inna 
rzecz, iż nawet w prawie mu­
zułmańskim, które czyni kobie 
tę stroną zdecydowanie mniej 
uprzywilejowaną, w praktyce 
zwyczajowej nierówności te nie 
zawsze występują jaskrawo.

Dużo miejsca w książce zaj­
muje opis działań Kościoła ka­
tolickiego, zmierzających do do 
stosowania tradycyjnych obrzę 
dów do współczesności. W ma­
sach ludowych pozostało jed­
nak przywiązanie do niektó- 
rvch ob^^ćw. Inne zatraciły

obrzędy
swój saikralhy charakter, przyj 
mując na siebie nowe funkcje 
(np. choinka bożonarodzenio­
wa).

Książka „Zwyczaje, obrzędy i 
symbole religijne” odsłania bo 
gactwo formy i treści symboli­
ki religijnej, która w niektó­
rych społeczeństwach (np. ju­
daizm ortodoksyjny, islam) nie 
zatraciła swych społecznie 
aktualnych zadań, przyczynia­
jąc się do integracji poszczegól 
nych społeczności religijnych. 
W imię symboliki islamu nie­
którzy politycy wzywają do in 
tegracji świata arabskiego. 
Ogólny trend cywilizacyjny 
wydaje się jednak coraz bar­
dziej neutralizować hasło — 
„w imię Boże”. Wypadki poli­
tyczne w niektórych krajach 
wskazują na zjawisko posługi 
wania się symboliką religijną 
dla przysłonięcia prawdziwych 
intencji politycznych czy in­
teresów politycznych. Ogólnie 
można prognostycznie zauwa­
żyć tendencję, że sfery „sa­
crum” i „pro f a nu m” w przy­
szłości będą żyły swoim włas 
nym życiem.

S. W.
♦) Praca zbiorowa: „Zwyczaje, 

obrzędy 1 symbole religijne”, Wy 
dawnictwo „Iskry”, Warszawa 
1974, s. 516.

nych, a nawet ekonomlczno- 
'gospodarczych, np. kulty rolni- 

' ’cze ściśle powiązane są z kon­
kretną działalnością w^twórcz- 
1 człowieka. Modły o deszcz czy 
słoneczną pogodę pomyślną dl? 
produkcji rolnej spotykamy we 

Ł (wszystkich systemach religij- 
’ ,nych, od religii pogańskich aż 
.do chrześcijaństwa współczes- 
.nego, w którym zaś istnieją 
Uświęci patroni poszczególnych 
[zawodów, podobnie jak w pan 

i^teonie bóstw starożytnej Helia 
dy.

W płaszczyźnie ewolucvjnej 
powiemy, że omówione w książ 
ce systemy uderzeń odrzuciły 
symbole ni« odpowiadające pc 

! złomowi rozwoju danego spo­
łeczeństwa czy cywilizacji, a 

. zachowały się te, które utrzy- 
I mały swą społecznie funkcjo-

Premier T. Bratteli o norweskiej
polityce naftowej

Premier Norwegii, Trygve trat te li wygłosił na wspólnym 
posiedzeniu centrali związków zawodowych oraz Partii Pracy 
przemówienie, w którym omówił obecną i przyszłą politykę 
rządu w zakresie poszukiwań icksploatacji pól naftowych w 
norweskim rejonie Morza Północnego.

Album o poznańskim 
Parku - Pomniku
Braterstwa Broni

Nakładem Wydawnictwa Po 
I znańskiego ukazał się na pół­

kach księgarskich album pt.
,Park-Pomnik Braterstwa

Premier stwierdził, że cało­
kształt polityki naftowej bę­
dzie skoncentrowany w rękach 
państwowego przedsiębiorstwa 
„Statoil”, które będzie realiza­
torem rządowej i panlamentar 
nej polityki naftowej, zarówno 
na odcinku poszukiwań i wy­
dobycia, jak również zbytu 
produktów naftowych i gazu. 
Premier przestrzegł jednak 
przed nadmiernym przecenia­
niem naftowego bogactwa Nor 
wegii, podkreślając, że po doj 
ściu do pełnego potencjału pro 
dukcji i po zaspokojeniu we­
wnętrznych potrzeb kraju, Nor 
wegia będzie mogła pokrywać 
najwyżej 5—JO proc, rocznego 
zapotrzebowania krajów Euro­
py zachodniej.

Zdaniem premiera, uzyska­
ne bogatych źródeł ropy i ga­
zu umożliwi Norwegii zapo-

się przyczynkiem do poważ­
nych zmian strukturalnych w 
społeczeństwie norweskim. 
Zmiany te będą następowały 
w ciągu co najmniej 100 naj­
bliższych lat, tj. w okresie, w 
którym podmorskie źródła 
będą dawały życiodajną ropę 
i gaz. Sto lat — to okres nie­
zbyt długi i dlatego należy z 
dużą przezornością i rozwagą 
planować politykę gospodarczą 
i społeczną na ten okres.

PAP

Sto kilometrów przez dżunglę

(Broni i Przyjaźni Polsko-Ra­
dzieckiej w Poznaniu”. Wyda 
no go pod redakcją Mariana 

^[Olszewskiego i Jerzego Zioł- 
Jka. Nakład: 10 000 egzempla- 

; rzy.
Na treść albumu składa się 

. część opisowa dotycząca histo 
rii walk o Cytadelę w lutym 
1945 roku oraz dziejów budo­
wy Parku. Kolejna część za- 

I wiera zdjęcia historyczne, do- 
Jkumentalne i współczesne, w 
I tym wiele barwnych. Zaletą 
Hjest pomieszczenie tekstów 
I opisowych w językach pols- 
I kim i rosyjskim.

Album wydrukowano w Po 
żnańskich Zakładach Graficz­
nych im. M. Kasprzaka, które 

; zadbały o należytą takiemu 
' •wydawnictwu szatę graficzną.

(O

czątkowanie i rozwinięcie nie
'siniejących dotychczas gałęzi 
produkcji. Premier wyraził na­
dzieję, że eksploatacja bo­
gactw naftowych pozwoli Nor 
wegii uniknąć poważnych trud 
ności gospodarczych, trapią­
cych dziś kraje uprzemysłowić 
ne na Zachodzie. Norweski 
eksport produktów naftowych 
powinien być — zdaniem .pre­
miera — nastawiony przede 
wszystkim na Zachód, co może 
się przyczynić do ściślejszego 
związania Norwegii z gospodar 
ką zachodnioeuropejską.

Bogactwa norweskiego szel­
fu kontynentalnego — kon­
tynuować T. Bratteli — stają

c.-»

FatamorganaSTRONA

Tragiczne następstwa 
przelotu samolotem

Sześcioro dzieci, które przeżyły 
tydzień temu katastrofę samolotu 
w dżungli amazońskiej, przeszło 
w niezwykle trudnych warunkach 
ponad 100 km, zanim w stanie 
skrajnego wyczerpania dotarło do 
najbliższych siedzib ludzkich. Ca­
ła grupa żywiła się wyłącznie 
okruchami Chleba oraz owocami. 
W katastrofie samolotu zginęło 
jedno dziecko, a dwoje następ­
nych zmarło. w czasie marszu. 
Dzieciom towarzyszył pilot samo­
lotu Oscar Zehnder. Cała szóstka 
była w wieku od 9 do 1S lat. Roz 
bitków uratował kapitan barki 
rzecznej, który dostrzegł ich sła­
niających się na brzegu.

Pilot samolotu wyjaśnił, że ka­
tastrofa nastąpiła z powodu sil­
nych wiatrów, które zepchnęły sa 
molot na drzewa. Zabrał on ozie
ci na 
tem. 
dzień

krótką przejażdżkę samolo- 
Pilot określił miniony ty- 
jako „straszny sen”. (PAP)

Amerykańska broń 
jądrowa 

na Oceanie Spokojnym
Japoński dziennik „Yomiu- 

ri” doniósł z Waszyngtonu, że 
w rejonie Oceanu Spokojnego 
rozmieszczony)/, jest ponad 
4 tys. jednostek amerykań­
skiej broni jądrowej. 3.500 jed 
nostek taktycznej i strategicz 
nej broni jądrowej znajduje 
się na terenie baz lądowych, 
a około 800 jednostek na okrę
tach 
cych 
nego. 
USA

wojennych, patrolują- 
akweny Oceanu Spokoj 
Główną baz^ jądrową 

w tym rejonie stały się
Filipiny. Na terytorium USA 
— pisze japoński dziennik — 
znajduje się 10—20 tys jed-

Kobieca zmienność
t/f sporcie przegrać może każdy. W tym m. in. tkwi 
IA/ jego urok, że nawet najlepsi, najsławniejsi spoty­

kają kiedyś jeszcze lepszych od siebie. Uważani za 
faworytów przegrywają. Publiczność — zazwyczaj — cie­
szy się, że kopciuszek x lub y dał łupnia mistrzowi.

Porażka w zaciętej sportowej walce ujmy nie przynosi. 
Tak jak i w życiu ktoś musi przegrać, a ktoś zostaje zwy­
cięzcą. Ale to jak zostaje się pokonanym nie jest, a przy­
najmniej nie powinno być obojętne przede wszystkim dla 
samych sportowców, a także dla działaczy, publiczności 
i sprawozdawców sportowych.

Są jednak sytuacje, których w racjonalny sposób wytłu­
maczyć się nie da. Ot choćby tego co dzieje się w I lidze 
koszykówki żeńskiej. Poznań reprezentowany jest w niej 
przez trzy zespoły: AZS-u, Lecha i Olimpii. Od lat panuje 
opinia, że kolejarki mają wszelkie dane ku temu, aby 
przynajmniej nawiązać walkę o prymat w kraju. Od lat 
nadzieje, iż tak właśnie będzie pozostają tylko nadzieja­
mi. W minionej kolejce mistrzowskich spotkań właśnie 
jednak Lech zaprezentował w miarę wyrównaną formę. 
Z bardzo silnym w sezonie 1974/75 zespołem stołecznej 
Polonii pierwszy mecz wygrał trzema, a drugi przegrał 
dwoma punktami. Olimpia w sobotę sprawiła olbrzymią 
niespodziankę pokonując mistrzynie Polski ŁKS 63:56. 
Była to dopiero druga porażka łodzianek w jesiennej 
rundzie rozgrywek. Sobotnie zwycięstwo kosztowało 
gwardzistki tak wiele sił, że w niedzielę uległy przeciw­
niczkom aż 45:81.

Za najbardziej jednak sensacyjne wydarzenie ligi ko- 
szykarek uważamy sobotnią porażką poznańskiego 
AZS-u z SZS AZS Pruszków. Przecież przed tygod­

niem właśnie akademiczki wygrały w dobrym stylu oby­
dwa derbowe pojedynki z Olimpią, choć nie byty w nich 
faworytem. Po nieco pechowej serii porażek AZS-u uzna­
liśmy te zwycięstwa za przełomowe (daliśmy temu wyraz 
na łamach). A tu zimny prysznic czyli przegrana z naj­
słabszym w I lidze, beniaminkiem ekstraklasy. Z tą dru­
żyną poznanianki wygrały przecież bez najmniejszych 
trudności przed rozpoczęciem sezonu ligowego podczas 
międzynarodowego turnieju zespołów akademickich. 
Z kolei bardzo dobra gra AZS-u Poznań do przerwy 
i zwycięstwo 74:60 w niedzielnym pojedynku także mó­
wią wiele. Te wyniki przypominają nam o potencjalnych 
możliwościach poznańskiego zespołu.

Dlaczego wyniki nie idą z nimi w parze? To można już 
chyba tylko wytłumaczyć słowami piosenki śpiewanej 
przez Jerzego Połomskiego „Bo z dziewczynami nigdy nie 
wie się” itd. W każdym razie Panie Koszykarki z Pozna­
nia czynią wszystko, aby niespodzianek w ligowych roz­
grywkach nie zabrakło. Wolelibyśmy jednak, aby więcej 
było takich przyjemnych, jak choćby sobotnie zwycię­
stwo Olimpii z ŁKS-em, aniżeli tak radosnych, ale dla 
zespołu gości, jak przegrana AZS-u z drużyną z Pruszko­
wa.

ANDRZEJ KUCZYŃSKI

Niepowodzenia polskich
bokserów w Skopje

Bez sukcesów startowali polscy 
bokserzy na międzynarodowym tur 
nleju w Skopje. W wadze muszej 
Błażyński przegrał z Asanovięem; 
w koguciej Kozak został zdyskwali 
fikowany w walce z Dedlcem; w 
piórkowej Goliasz przegrał z Bahtl 
jarevicem; w lekkiej Foksiński zo 
stał wypunktowany przez Hassanie 
go; w lekkośredniej Ryczek prze­
grał z Vasilevem; w średniej Men 
droch uległ Muhovicovi i w cięż­
kiej Kowalski został zdyskwalifi­
kowany w pojedynku z Azlsem.

WYNIKI
KOSZYKÓWKA

I LIGA MĘŻCZYZN

Górnik Włb. 115:76

Lech P-ń — Wisła Kraków 86:100 
Start Lublin — Spójnia Gd. 56:60 
Śląsk Wr. — Lublinianka 83:58 
Polonia W-wa —

Pogoń Szcz. — Wybrzeże Gd. 70:101 
Resovia Rzeszów —

Legia W-wa
TABELA

97:53

1. Resoria 17 32 1565—1167
2. Wybrzeże 17 32 1530—1249
3. Wisła . 17 32 1445—1286
4. Polonia 17 29 1414—1242
5. Spójnia 17 26 1032—1213
6. Śląsk 17 26 1348—1284
7. Lech 17 24 1370—1380
8. Start Lublin 17 24 1184—1316
9. Lublinianka 17 22 1131—1255

10. Pogoń 17 21 1217—1454
11. Legia 17 19 1360—1544
12. Górnik Włb. 17 19 1255—1511

I LIGA KOBIET
Olimpia — ŁKS 63:56 i 66:81
Lech — Polonia W-wa 61:53 i 66:68
AZS P-ń —

SZS AZS Pruszków 52:56 i 74:60
Wisła — Spójnia Gd. 86:63 i 78:63
AZS W-wa —

Stomil Olsztyn 61:58 i 67:61
TABELA

1. Wisła 16 29 1163— 898
2. ŁKS 16 29 1140— 944
3. Polonia 16 27 1033— 943
4. Lech 16 26 1147—1031
5. AZS W-wa 16 24 978—1039
6. Spójnia 16 23 1010—1042
7. Olimpia 16 22 1011—1089
8. AZS P-ń 16 20 988—1059
9. Storni’. 16 20 995—1137

10. SZS AZS Pr. 16 19 887—1170
II LIGA MĘŻCZYZN

1ZS P-ń — j
Gwardia Wr- 79:58 i 87:67

Warta —
Zastał Z. Góra 84:73 1 119:68

obiektywie

Sporo kłopotu z pokonaniem 
ousidera I ligi koszykówki kobiw 
- SZS AZS Pruszków miał p0 
znańskie akademiczki. Tylko nie', 
dzielne, rewanżowe spotkanie 
rozstrzygnęły na swoją korzyśj 
Na zdjęciu fragment zwycięskie' 

go meczu.

Ta migawka pochodzi z meczu, 
w którym sensacyjnej porażki do­
znały mistrzynie Polski w sobob 
nim spotkaniu z poznańską Olim 
piq. Zdjęcie wykonane tuż przed 
końcowym gwizdkiem ilustruje 
zaciętość sobotniego pojedynku,

„Toto-Lotek
P.P. Totalizator Sportowy zawia 

damla, że w dniu 15. 12. 74 odbyły 
się w studio TVP w Warszawie 
dwa losowania Toto-Lotka. W I lo 
sowaniu na które wpłynęło 12.714.501 
zakładó>y, wylosowano następujące 
numery dyscyplin sportowych:

7 15 34 37 40 45 dodat. 1
w II losowaniu, na które wpłynę­

ło 10.747.145 zakładów, wylosowano
1 3 21 41 43 45 dodat. 36

Wylosowano końcówkę bandero­
li 649911,

Rywale naszych bokserów — to 
pięściarze jugosłowiańscy. (PAP)

• TABELE ’
Start Łódź —

Stal Ostrów 75:57 i 70:77 
Start Gdynia —

Astoria Bydgoszcz 96:59 i 74:85
AZS Gdańsk — ŁKS 74:76 i 61:75

TABELA
1. AZS P-ń
2. Warta
3. ŁKS
4. Gwardia Wr.
5. Stal Ostrów
6. Zastał Z. G.
7. Start Łódź
8. Start Gdynia
9. Astoria Bydg.

10. AZS Gdańsk

18 33 1378—1216
18 32 1645—1377
18 32 1417—1202
18 29 1379—1364
18 27 1269—1354
18 26 1338—1404
18 26 1199—1217
18 24 1436—1524
18 21 1228—1398
18 20 1191—1424

n LIGA KOBIET
Zagłębie Konin —

Odra Wrocław
Slęza Wrocław — 

Szprotavia
Unia Wałbrzych —

AZS Toruń
Włókniarz Pab. —

Znicz Koszalin
AZS Gdańsk — 

Czarni Szczecin

55:53 1 47:46

74:61 i 45:54

66:33 i 81:52

70:65 i 84:53

65:58 i 67:77
TABELA

1. Włókniarz Pab.
2. Czątni Szcz.
3. Szp'rotavia
4. Unia Włb.
5. AZS Gd.
6. Zagłębie K.
'7. Żnicz Kosz.
8. Stęża Wr.
9. Odra Wr.

10. AZS Toruń'

PIŁKA RĘCZNA

18 33 1259— 913
18 33 1285— 872
18 31 1046— 965
18 28 1031— 998
18 27 1111—1133
18 26 1081—1064
16 24 1066— 968
16 24 813— 874
18 19 888—1216
18 19 726—1253

I LIGA MĘŻCZYZN
Grunwald P-ń —

Wawel Kraków 24:18 i 36:21 
Anilana Łódź —

Spójnia Gdańsk 18:23 i 20:19 
Pogoń Zabrze —

Pogoń Szczecin 20:14 1 20:15

Na sali Energetyka rozegrano 
otwarte mistrzostwa Poznania w 
gimnastyce artystycznej. Dziew­
częta startowały w dwóch ukła­
dach — tanecznym i ćwiczeń z 
przyrządem. Dwa pierwsze miej­
sca zajęły zawodniczki Energe­
tyka. Na zdjęciu zwyciężczyni - 

Ilona Witecka. (ask)
Fot. (1) — K. Przychodzid

WYNIKI
Wybrzeże Gdańsk —

Stal Mielec 22:20 i Wu
Śląsk Wrocław —

Grunwald Ruda Si. 19:17 i
TABELA

1. Śląsk Wrocław 14
2. Stal Mielec ( 14
3. Spójnia Gdańsk 14
4. Wybrzeże Gd. 14
5. Pogoń Szczecin 14
6. Grunwald P-ń 14
7. Anilana Łódź 14
8. Pogoń Zabrze 14
9. Grunwald R. Sl. 14

10. Wawel Kraków 14

24
20
19
17
15
15
14
13

3 
0

£35-254 
285-230 
276-243 
264-258 
260-254 
257—24° 
217—23* 
230-213 

257-341 
234-338

Boks

Górnik Pszów
i Stal Rzeszów

w I lidze
Awans do ekstraklasy '

sklej wywalczyły zespoły 
' r Tak Pszów i Stali Rzeszów. Tas 

okręgi śląski i rzeszowski nłe i 
ciły nic z dotychczasowego s 
posiadania. Miejsce SBT . 
który spad! do II za^ął 
Pszów, a na miejsce Stali sta 

Wola awansowała — Sta 
Nowymi H-ligowcami xosta y 
społy: GKS Świętochłowice- 
dia Białystok, Broni Radom

lonil Warszawa.GŁOS - 17 XII 1974



pracownicy poszukiwani
^\lolskie Przedsiębiorstwo Handlu Spo- 

- Oddział Obrotu Magazynowego, Po- 
ul. Druskienicka nr 8/10 (Podolany) — 

zaraz na okres przedświąteczny i no- 
lub na stałe następujących pracow-

^magazynierów — wymagane wykształce- 
' nje średnie plus praktyka,

robotników do prac za- i wyładunko- 
wych,
robotników magazynowych.

trunki Pracy wg układu zbiorowego pracy 
wników handlu wewnętrznego.

r^szych informacji w powyższej sprawie 
. ■ la Dzteł Spraw Pracowniczych Wielkopol- 

Przeds. Handlu Spożywczego — Poznań, 
^nniskienicka nr 8/10, w godz. od 6.30—14.30, 

444-51, wewn. 25. 8280-K1

tó0Wy Urząd Telekomunikacji Międzymia-
5 j w Poznaniu, ul. 23 Lutego nr 26 — 
»udni zamieszkałe w Poznaniu

panie w wieku do 30 lat na stanowisko 
telefonistki.

praca na zmianę w pełnym i niepełnym wy- 
□rze godzin.
kłoszenia przyjmuje Sekcja do Spraw Pra- 
rticzrch — HI piętro, pokój 329.
informacje telefoniczne: nr 584-55 i 584-54.
in 8149-K1

.„dsiębiorstwo Państwowe „Jubiler” w Po-
^nlu, plac Wolności nr 3 — zatrudni 

złotników - jubilerów w zakładach usłu­
gowych na terenie m. Poznania.

koszenia kierować do dyrekcji przedsię-
^twa.8152-K1

Kupię bony PeKaO. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla r?8O8g.
Pianino kupię. Wiado­
mość: tel. 748-09, po 18. 
__ _______ _______  4?B05g 
Lekkie, nowoczesne wózki 
dziecięce poleca wytwór­
nia — Ozimina 26 (Wino­
grady), dojazd tramwa- 
jem 10, 15, 16.______ 48710g
Antyki — szafa, zegary, 
kufle, porcelana miśnień­
ska, przedmioty ze starej 
cyny sprzedam. Telefon 
557~78- _________ 49384g
Sprzedam przyczepę wy- 

, wrotkę na niskich kołach.
1 Rawicz - Sierakowo, Krę- 
ta 3, Stanisław Dopierała.
I__________ ____ 1191p
1 Sprzedam kożuszek dam­
ski. Poznań, ul. Staszica 
21 m. 1, po godz. 16.
'____________ _____ 49156g
Sprzedam ciągnik Zetor 
T 15 z pługiem, stan bar­
dzo dobry, rejestrowany. 
Stanisław Janecki, Józe­
fowo 9, poczta Lwówek, 
pow. Nowy Tomyśl. H93p 
Sprzedam większą ilość 
słomy prasowanej. Sewe­
ryn Siwek Zimin, poczta 
Krerowo, powiat Środa 
Wlkp. _______ 47860g
Sprzedam wózek dziecięcy 
głęboki. Tel. 442-88.

47819g
Pralkę SHL, w dobrym 
stanie, sprzedam tanio, 

i Włódarczak, ’il. Dąbrow- 
I skiego 229. 47870g
I Sprzedam przyczepę ciąg 
nikową. Mieczysław Bień, 
Skoki, pow. Wągrowiec, 
ul. Rakójedzka 24. 47«80g

LOTERIA FANTOWA
MŁODZIEŻOWEJ AGENCJI WYDAWNICZEJ 

RSW „Prasa - Książka - Ruch”.
DOCHÓD PRZEZNACZA SIĘ — 

NA ROZWÓJ SPORTU SZKOLNEGO.

Samochody „Fiat 125 p! ,Syreny 105’*
i wiele atrakcyjnych nagród 
można wygrać kupując los 

MŁODZIEŻOWEJ LOTERII FANTOWEJ.

Losy w cenie 5 złotych
do nabycia w kioskach „Ruchu” w Poznaniu 

i województwie poznańskim.
Termin zakończenia realizacji wygranych ogłoszony zostanie 
w „Sztandarze Młodych” — na jeden miesiąc wcześniej.

3116-K2

O Lokale

Przetarg
Fabryka Obsługowych Urządzeń Samochodo­
wych - Zakład w Poznaniu, ul. Sikorskiego 12, 
ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY na wy­
konanie przerobu galwanicznego części do 
urządzeń obsługowo - naprawczych — wg 
wykazu znajdującego się w Dziale Zaopa­
trzenia tut. Zakładu.
Wykonanie usług w miesiącu grudniu br. 
oraz w roku 1975.

Oferty w których należy podać cenę za dcm* 
w asortymencie chromu z połyskiem, chromu 
matowego, oraz za 1 kg w asortymencie wyrób, 
śrubowych, za kadmowanie i cynkowanie — 
prosimy składać do dnia 24. XII. 1974 r. w se­
kretariacie Zakładu, w zalakowanej kopercie 
z napisem „Przetarg”.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi dnia 27. XII. 
1974 r. o godz. 8 w Dziale Zaopatrzenia FOUS.

Do wzięcia udziału w przetargu zaprasza się 
przedsiębiorstwa państwowe, spółdzielcze oraz 
prywatne.

Składający oferty z sektora nieuspołecznio­
nego zobowiązani są do składania wadium prze­
targowego w wysokości 10 proc, wartości ofe­
rowanego przerobu, w terminie do dnia 27. XII. 
1974 r., godz. 7.30 — w kasie Zakładu, wzgl. 
wpłaty bankowej na konto NBP I O/M Poznań 
nr 1218-6-1224 — do dnia 23. XII. 1974 r. z za­
znaczeniem wpłaty wadialnej.

Przedsiębiorstwo zastrzega sobie prawo wy­
boru oferenta, jak również unieważnienia prze­
targu bez podania przyczyn.

Szczegółowych informacji udziela Dział Zao­
patrzenia FOUS — telefon 33-38-62 lub 33-12-77

Samochody

'SafNauka
rnia _ zielonacki Po 

5ul. Pilicka la, tel. 
ks-nrzyjmie uczniów.

47825g

pisarkę przyjmę. Adres 
«aze „Prasa”, Grun- 

■ildzka 19 dla

Profesor liceum udziela 
lekcji matematyki, fizyki, 
chemii, rosyjskiego. Tel.
67-25-02. 49597g

Kupno Sprzedaż

Auto Service — Kraszew­
skiego 30, specjalistyczny 
zakład konserwacji pod­
wozi przeniesiono Przeź­
mierowo, Szosa Poznań­
ska 2 — przedłużenie ul.

Kupię mieszkanie, pokój 
z kuchnią w nowym bu-

Pokój jednoosobowy, dwu 
osobowy wynajmę studen­
tom. Tel. 453-81. 49191g

0 Nieruchomości
downictwie. Oferty „Pra- _ . ,1___ „ ... .... Sprzedam dom jednoro-sa”, Grunwaldzka 19 dla 
1205p.

Dąbrowskiego.
Giętarkę do blachy oraz 
zawijarkę — spiesznie ku 
pię. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 17637g.

47394g
Pilnie sprzedam Warsza­
wę 224. Poznań, ul. Ostro 
bramska 13 m. 4, od go­
dziny 15. 49373g

M-3 w Szczecinie, kwate­
runkowe — zamienię na 
M-2 w Poznaniu. Oferty 
Biuro Ogłoszeń Szczecin, 
plac Hołdu Pruskiego 8,
pod 18438. 3040-K2

dzinny, 2 km od Wrześni, 
oraz inne posiadłości bli­
sko Poznania. Bolesław 
Miazga, Gutowo Wielkie, 
pow. Września. 1192p
Sprzedam dom z ogro­
dem w Słupcy, wolne mie 

। szkanie. Informacje — 
i Września, tel. 232. 1183p

Właściciel sprzeda pół do 
mu bliźniaczego. 110 m!. 
Osiedle Warszawskie. Dwa 
pokoje, kuchnia oraz do- 
mek gospodarczy (warsz­
tat) 60 m* wolne. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 47906g.

wewn. 51. 8235-K1

Dnia 13 grudnia 1974 r. zakończył swoje 
pracowite życie nasz nieodżałowany nau­
czyciel i przyjaciel

doc. dr STEFAN KUBICA
Pogrzeb odbędzie się dnia 17 bm. o go­

dzinie 11.10 na cmentarzu górczyńskim.
Wyrazy głębokiego współczucia Żonie 

składają
byli rydzyniacy

49742g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że 
dnia 15 grudnia 1974 r. odszedł od nas na 
zawsze, po długich i ciężkich cierpieniach, 
nasz najdroższy mąż, ojciec, brat, teść, wu- 
jekfdziadek, przeżywszy lat 60

JANUSZ OFIERZYŃSKI

i

Dnia 14 grudnia 1974 r. zmarł nasz dłu­
goletni i ceniony pracownik

MICHAŁ PRACEL
Pogrzeb odbędzie się w dniu 17 grudnia 

br. o godz, 13.05 na cmentarzu junikow­
skim.

Rodzinie Zmarłego serdeczne wyrazy 
współczucia składają

Dyrekcja — POP — Rada Zakładowa 
i współpracownicy 

Zakładów Mechanicznych 
Przemysłu Papierniczego w Poznaniu

8285-K1

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
dnia 15 grudnia 1974 r. zmarł po cięż­

kich cierpieniach, namaszczony Olejami 
św., mój kochany mąż, ojciec, teść, dziadek

Pogrzeb odbędzie się dnia 18 bm. o go­
dzinie 11.30 na cmentarzu górczyńskim.

i

Kupię domek jednoro­
dzinny w okolicy Pozna­
nia lub mieszkanie włas­
nościowe M-3 lub M-2 w 
Poznaniu, do 200 tys. zł. 
Eugeniusz Nowak. 60-190 
Poznań, 27 — Skórzewo, 
ul. Spółdzielcza 1. 4791 Ig

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
dnia 14 grudnia 1974 r. zmarła nasza 

najdroższa żona, matka, teściowa, babcia, 
siostra i bratowa, przeżywszy lat 77, śp.

Sprzedam ogród 0,5 ha, z 
drzewami i ogrodnic­
twem, pod budowę w Bi­
skupicach. Informacje: Po 
znań, tel. 674-850. 4767«g
Kupię dom z ogrodem we 
Wrześni, do 230.000 zł. 
Adres wskaże „Prasą” — 
Grunwaldzka 18 dla 477'06g
Sprzedam gospodarstwo 

j 4,8 ha z zabudowaniami, 
w tym działka budowlana 
z pozwoleniem na budo­
wę. Andrzej Śliwa. Prom 
nice 33, poczta 62-006 Owiń 
ska, pow. Poznań.

47721 g
I Pół willi z ogrodem w Pu 
- szczykowie k. Poznania —

sorzedam. 
tel. 304-36.

Częstochowa

Ogrodnikowi
MARIA PALACZ 
z domu Połczyńska

Pogrzeb odbędzie się dnia 18 bm. o go­
dzinie 11 na cmentarzu na Miłostowie.

W smutku pogrążona

Poznań, ul. Dzierżyńskiego 313 m. 6.
49826g

Zguby S Różne
7.12 br. zaginął piesek — 
czarny cocker spaniel 
(długie uszy, lśniąca 
sierść, krótki ogon). Dla 
znalazcy wysoka nagro­
da. Luboń, ul. Zabikow-
ska 62 J m. 6. 49640g

13 bm. w okolicy ul. Pa­
lacza i Areny zaginął pies 
jamnik długowłosy, czar­
ny, podpalany. Proszę o 
zwrot za wynagrodzeniem 
ul. Jarochowskiego 61 
m. 1, tel. 641-97. 49748g

Terminowo maluje miesz 
kania, domki jednorodzin-

W smutku pogrążona 
rodzina

Prosimy o nieskładanie kondolencji.
Poznań, Chociszewskiego 43 a m. 11.

49801g

o

brat, śp.
TADEUSZ COFTA 

przeżywszy lat 68
Pogrzeb odbędzie się dnia 18 grudnia br. 
godz. 14 na cmentarzu farnym w Śremie. 

W smutku pogrążona 
żona z dziećmi i rodziną

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
w dniu 15 grudnia 1974 r. odeszła od 

nas, opatrzona Sakramentami św., nasza 
ukochana i najdroższa matka, teściowa 
i babunia, przeżywszy lat 83

ZOFIA ROZNOWICZ 
z domu Szmytkowska

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia

Dnia 12 grudnia 1974 r. zmarł

STEFAN NOWAK
były długoletni pracownik naszego Za­
kładu.

Pogrzeb odbył się dnia 16 grudnia br. 
na cmentarzu junikowskim.

Zmarłego wyrazy współczucia

Samorząd Robotniczy — współpracownicy
i -, Dyrekcja

Okładu Energetycznego Poznań-Miasto
______  8258-K1

W dniu 11 grudnia 1974 r. zmarł długo- 
^Członek Rady Nadzorczej Gminnej 
^łdzielni „Samopomoc Chłopska” w

JAN HAYTO
tUmarłym straciliśmy wzorowego 

Ma samorządu spółdzielczego.
iJt^tywną działalność został odznaczo- 
chn c ..Zasłużonego Działacza Ru- cnu Spółdzielczego”.
Cześć Jego pamięci!

Zarząd i Rada Nadzorcza.
3137-K2

Metru -3 grudnia 1974 r. zmarł nasz dłu-
1 zasłużony pracownik
EDMUND PAWLAK

siych^ 0 Nim pozostanie na długo w na- 
sercach.

pZe^ Jego pamięci!
0 ^będzie się dnia 17 grudnia bc. 
nikowie 30 Z ^aP^cy cmentarnej na Ju-

^arłego współczucia Rodzinie
lekcja

n • . Nakładowa, pracownicy
tynków 21®]nicoweRo Zarządu

w Mieszkalnych Poznań - Wilda
**— 8256-K1

Śrem, ul. Pozr^ńska 20. 49787g

tDnia 14 grudnia 1974 r. zasnął w Bogu 
mój szlachetny, drogi mąż, ojciec, teść 

i dziadek
STANISŁAW SŁOMCZYŃSKI

powstaniec wielkopolski, 
odznaczony Wielkopolskim Krzyżem 
Powstańczym, Krzyżem Kawalerskim 

Orderu Odrodzenia Polski.
Pogrzeb odbędzie się dnia 18 bm. o go­

dzinie 11.55 na cmentarzu junikowskim.
W smutku pogrążona 

żona z rodziną
Poznań, ul. Umińskiego 6 m. 12. 49802g

tDnia 15 grudnia 1974 r. zmarł, opa­
trzony Sakramentami św., nasz naj­

droższy i nigdy niezapomniany ojciec, teść, 
dziadek i pradziadek, przeżywszy lat 71, śp.

ANDRZEJ DUDZIŃSKI

Pogrzeb odbędzie się dnia 18 bm. o go­
dzinie 10.25 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona 
rodzina

Szamarzewskiego 26 a m. 10. 49827g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
dnia 14 grudnia 1974 r. odeszła od nas 

na zawsze, przeżywszy lat 66, moja naj­
droższa żona i najukochańsza mamusia, 
teściowa, babcia, siostra i szwagierka, śp.

JADWIGA MAŁECKA 
z domu Konieczną

Pogrzeb odbędzie się W dniu 17 bm. o go­
dzinie 9.50 na cmentarzu junikowskim.

Strapiona
rodzina

Prosimy o nieskładanie kondolencji.
Poznań, Jaworowa 66 m. 3. 49788g

1—2 ha ziemi w dobrej kia 
sie pod szklarnie tuż przy 
mieście trasa Poznań — 
Warszawa. 20 km od Po­
znania. Tylko poważne 
oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 47914g.
Sprzedam domek jedno­
rodzinny i domek gospo­
darczy 1200 m* ogródka. 
Wszelkie wygody. Stacja 
kolejowa na miejscu. Jó­
zef Włodarczak, Palędzie, 
ul. Pocztowa 5. 4?91Bg
Sprzedam dom jednoro­
dzinny 120 m‘, z wolnym 
mieszkaniem, c. o. i wc, z 
zabudowaniem gospodar­
czym, ogród, bliako mia­
sta powiatowego 2 km. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 47933g.

3O38-K2 ne — koncesjonowany za- 
— - i kład, tel. 67-96-01 (6.30—8.30
sprzedam oraz po siedemnastej).

49214g

i Zakład usługowy W. Mi- 
, siurewicz bezpyłowo cykli 
nuje parkiety, malowane 
podłogi — lakieruje. Tel.
67-46-28. 49215g

Naprawa lodówek. Tele-
fon 740-87. 45969g

Orwochrom — barwne fil 
my pozytywowe wywołu­
ją w terminie do 5 dni, 
wykonuję przeźrocza bar 
wne lub czarno - białe do 
celów naukowych oraz 
prace amatorskie czarno­
białe z barwnych przeźro 
czy. Jan Kołecki, zakład 
fotograficzny, Ratajczaka 
36 (narożnik Czerwonej 
Armii). 45893g

49785g

18
bm. o godz. 11 na cmentarzu junikowskim. 

W nieodżałowanym smutku pogrążeni 
syn, synowa, wnuczka i rodzina

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
dnia 13 grudnia 1974 r. odszedł od nas 

nasz najdroższy mąż, syn, ojciec, brat, 
szwagier, zięć, teść i dziadek, śp.

GRACJAN PILACZYŃSKI

Poznań, Budziszyńska 73.

Pogrzeb odbędzie się dnia 17 bm. o go­
dzinie 13.30 na cmentarzu parafialnym w 
Krzyżownikach.

tDnia 14 grudnia 1974 r. zmarła nagle 
nasza najdroższa siostra, bratowa i cio­

cia, przeżywszy lat 81, śp.

JOANNA MEYSNER 
emerytowana nauczycielka

Pogrzeb odbędzie się w dniu 18 bm. o go­
dzinie 11.50 na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążona 
rodzina

49828g

+ Dnia 14 grudnia 1974 r. zmarł nasz ko- 
• chany brat, szwagier i wujek, prze­
żywszy lat 71, śp.

PAWEŁ KOKOSZYŃSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 17 bm. o go­

dzinie 14.15 na cmentarzu junikowskim, 
o czym z żalem zawiadamiają 

bracia z rodzinami
Prosimy o nieskładanie kondolencji.
Poznań, ul. Kilińskiego 7 m. 5. 49797g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że 
dnia 15 grudnia 1974 r. odeszła od nas, 

opatrzona Sakramentami św„ nasza uko­
chana mamusia, teściowa, siostra, babcia, 
prababcia, kuzynka i ciocia, przeżywszy 
lat 75, śp.

JANINA ŻYCIŃSKA
z domu Urbańska

Msza św. żałobna zostanie odprawiona 
w dniu 18 bm. o godz. 14.30 w kościele pa­
rafialnym w Naramowicach, po czym na­
stąpi odprowadzenie zwłok z kościoła na 
miejsce wiecznego spoczynku.

W smutku pogrążone 
dzieci i rodzina

Poznań, Naramowicka 215. 49780g

Pogrążona w żalu 
żona z rodziną

Poznań, ul. Notecka 10. 49777g

tDnia 14 grudnia 1974 r. zmarł, opa­
trzony Sakramentami św., przeżywszy 

lat 83, nasz ukochany, troskliwy ojciec, 
teść, dziadek i pradziadek, śp.

JÓZEF BŁOCIAN 
powstaniec wielkopolski

Pogrzeb odbędzie się dnia 18 bm. o go­
dzinie 11.10 na cmentarzu górczyńskim.

Pogrążona w smutku

Dzierżyńskiego 187 m. 9. 49779g

Z żalem zawiadamiamy, że dnia 8 grud­
nia 1974 r. zginął śmiercią tragiczną nasz 
pracownik i kolega

mgr int. ANDRZEJ ZIELIŃSKI
Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego 

współczucia składają
Dyrekcja, Kierownictwo i pracownicy 

Biura Studiów i Projektów 
Lasów Państwowych 

Łódź — Poznań.
8227-K1 
twe

RAJMUNDOWI 
SZCZAWIŃSKIEMU

SZCZERE WYRAZY WSPÓŁCZUCIA 
z powodu zgonu

Matki 
składają 

Dyrekcja, Rada Zakładowa 
oraz pracownicy 

Zespołu Opieki Zdrowotnej 
dla Szkół Wyższych w Poznaniu.

49607g
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Floriana 
Łazarza

Słońce: 7.46—15.39

TEATRY
W POZNANIU

OPERA — g. 19 „Straszny 
Dwór’.

MUZYCZNY — próba general­
na.

POLSKI — g. 19 „Ocaleni”.
NOWY — g. 19 „Opera za trzy 

grosze”.
LALKI i AKTORA — próby.

W WOJEWÓDZTWIE

GNIEZNO: „Tango”.
KALISZ: „Motyle są wolne”.

C Kina J
CHODZIEŻ Ceramik: „Posła­

niec”; Noteć: „Lekcja odwagi”.
CZARNKÓW: „Nie ma moc­

nych”.
GNIEZNO Lech: „Ojciec chrzest 

ny”; Polonie: „Tajemniczy blon­
dyn w czarnym bucie”.

GOSTYŃ: „Wilk morski”. 
JAROCIN: „Potop” cz. I. 
KALISZ Kosmos: remont: Oaza: 

„Dni zdrady” cz. I i II; Stylowe: 
„Wódz Prusów”.

KFPNO: „Oszukany” i „Eolo- 
mea”.

KŁODAWA: „Pociąg pancerny”
KOŁO: „Sutjeska” cz. I i II
KONIN Centrum: „Wspaniały 

interes”; Górnik: „Miłość i anar­
chia”.

KOŚCIAN: „Po drugiej stronie 
słońca”.

KROTOSZYN: „Poton” cz. II.
KRZYŻ: „Porachunki”.
KORNIK: nieczynne.
1ESZNO: „Jutro bidzie za póz 

no”.
MIĘDZYCHÓD: „Włoch szuka 

źonv”.
NOWY TOMYŚL: „Zbrodniarka 

czv ofiara”.
OBORNIKI: „Kasztany miłości”.
OSTRÓW Roma: „Prywatny d«*- 

tekfvw”; Słońce: „Szaleństwo mi­
łości”.

OSTRZESZÓW: „Znakomity pią 
tek”.

PIŁA Iskra: „Potop” cz. II: Ko­
ral: „Poton” cz. II: Sokół: „Prze 
rw-n, nieśń”.

PT FSZEW Hel: „Potor” cz. II- 
Pluton: „Wesoły romans”.

RAWICZ: „'rania wielkości”.
ROGOŹNO i RYCHTAL: nie­

czynne.
SŁUPCA: „Poczekam aż zabi- 

Je«”.
ŚREM Klubowe: ..Tr->~edia Mak 

bota”; Słonko: „Potop” cz. I.
ŚRODA: „Zbrodnia jest zbrod­

nią”.
SZAMOTUŁY: „Potop” cz. I. 
TRZCIANKA.: ..Ż-nd»rm z gór”. 
TUREK: „Wielki lup gangu Ol

WĄGROWIEC: „Doktor Ponnul”.
WOLSZTYN: „Bitwa w wąwo­

zie”.
WRZEŚNIA: „Babie lato".

W POZNANIU

FOTOPT ASTTKON — g. 13—18 
„T ,n*vn” cz. II.

MTP (H"la nr 21 ul. SnlMeć- 
kf"”) — 7lmowv NON-STOP — 
g. 1S—22. niedz. i święta g. 11—22.

RADIO 1

PROGRAM I: 7.40 Takty i mi­
nuty; 8.05 U przyjaciół; 8.10 Mci. 
naszych przyjaciół; 8.35 Koszaliń­
ski koncert rozrywką 9.05 Utwo 
ry na instrumenty; 9.30 Radio 
Praga prezentuje; 9.45 Rytmy, 
barwy i nastroje; 10.08 Dedykacje 
muzyczne dzieciom; 10.30 „Juan 
Perez Jolote” — fragm. 10; 10.40
Kwrrtct M°e Roffman’a; 11 Mo­
zaika pilskich melodii: 11.18 Nie 
tylko dla kierowców; 11.25 Co sly 
chać w świecie; 11.30 Gra Ork. 
PR pod dyr. J. Pruszaka; 12.25 
Film, musical, operetka; 13 Zes­
poły i soliści ludowi z lubelskie­
go; 13.30 Dyskoteka młodych: 14 
Ze świata nauki; 14.05 Soliści lu­
dowi różnych narodów: 14.30 Sport 
to zdrowie; 14.15 Żołnierski kon­
cert życzeń; 15.05 I isty z Polski; 
15.10 Utwory J. Paderewskiego; 
15.35 Rytmy Brazylii: 16.10 Propo 
zycje do „Listy Przebojów”; 16.30 
Aktualności kulturalne: 16.35 Me­
lodie z Kraju Rad; 17 Radioku- 
rier; 17.20 Rytmostop; 17.40 Na 
organaeh i na moogu; 18 Przernó 
wienie prezesa Rady Ministrów 
PRI. Piotra Jaroszewicza na za­
kończenie sejmowej debaty bud­
żetowej; 19.15 Gwiazdy europej­
skich estrad; 19.45 Rytm, rynek, re 
kl^ma; 20 „Kształcenie młodzieży 
niesprawnej fizycznie i umysłowo” 
— dr hab. K. Kirejczyk: 20.20 In 
terserwis: 21 Radiowy Poradnik 
Językowy prof. dr. W. Doroszew 
skiego: 21.15 Koncert życzeń mi­
łośników muzyki poważnej: 22.15 
Grupa „Uriah Heep”; 22.30 „Znasz­
li ten głos’; 23.05 Koresponden­
cja z zagranicy: 23.10 Jam S»s- 
sion: 0.05 Kalendarz Kultury Pol 
skiej; 0.10 Koncert życzeń od Po­
lonii Zagranicznej dla rodzin w 
kraju; 0.30 Program nocny z Ka 
towic.

WIADOMOŚCI: 5. 6, 7, 8, 9. 10, 
12.05, 15. 16. 19, 22, 23. 24. 1, 2. 2.55.

PROGRAM II: 7.35 Prawo dla 
11 milionów — Kodeks pn»rv; 
8 35 Mól dom. moje osiedle; 8.55 
Tańce kaszubskie; 9 W baczkow- 
skim lamusie — gawęda: 9.20 I.ui 
gi Boccherini — Symfonia Ęs-dur 
op. 35 nr 2; 9.40 Dla przedsJkoli: 
„O kotkach i telewizorze” — słu­
chowisko; 10 Kto sie z Czego śmie 
je: 10.30 Koncert Ork. PR i TV 
w Krakowie; 11 Dla kl. III lic. 
(jęz. polski): „Pigmallon” — frag­
ment komedii B. Shawa: 11.35 Ro 
dzinny tor przeszkód; 11.41 Skrzyń 
ka poszukiwania rodzin PCK: 
11.45 Od Tatr do Bałtyku; 13 
„Walc Fr^n^ois” — giwrda; 1V2O 
Antonio Soler — Podwójny kon-

Przegląd naszych sił

Pleszewskie rezerwy 
tkwią w organizacji

Przegląd naszych sil, czyli ocena prawidłowości zatrudnie­
nia i lepszego wykorzystania kwalifkacji, wszedł w decydu­
jącą fazę. Po licznych przygotowaniach administracji, którym 
towarzyszyła praca organizacji partyjnych w zakładach gos­
podarki uspołecznionej, wytypowane komisje przystąpiły do 
analizy i wysuwania wniosków.
Skoro nasz społeczno-gospo 

darczy program rozwoju kra­
ju wymaga dalszego wzrostu 
wydajności pracy, należało 
przyjrzeć się jak gospodaruje 
my czasem produkcyjnym, jak 
tę produkcję organizujemy, 
na ile właściwe jest wykorzy 
stanie kwalifikacji przy po­
sługiwaniu się kadrami- Na 
tej dopiero podstawie można 
będzie stwierdzić ewentualne 
przerosty zatrudnienia, a ujaw 
nione rezerwy lepiej spożyt­
kować, realizując partyjną po 
litykę pełnego zatrudnienia w 
’:raju.

W powiecie pleszewskim 
działają obecnie intensywnie 
22 kemisje, dokonując przeglą 
5u w przedsiębiorstwach klu­
czowych, drobnej wytwórczoś 
ci i w PGR- Jak w całym kra 
ju i tu również przegląd zo­
stanie zakończony 22 grudnia, 
wówczas też będą znane wszy 
stkie dane- W dotychczaso­
wych analizach padło już jed 
?ak sporo interesujących wnio 
sków.

W tutejszym przemyśle tere 
nowym stwierdzono zatrudnię 
nie dwóch pracowników urny 
słowych na etacie „fizyczne­
go”, co pomniejszało wydaj­
ność pracy rzeczywiście pró­
bkujących. W zakładach zbo 
'owych uznano, iż 6 pracowni 
’:ów umysłowych można skie 
rować do innej pracy, dwóch 
można bodnie przekazać do dys 
pozycji Urzędu 7atrudnien;a 
'czekaja na nich inne zakła­
dy); tutaj też „wyp-c-Todaro- 
\”?”o” 11 pracowników pro­
dukcyjnych dla nowej śru*ow

Kolegium orzekło

Nie warto było...
23 października br., około 

godz. 12, 35-letni Wiesław Hol 
cel, zamieszkały w Gnieźnie 
przy ul. Budowlanych 32a m. 8, 
będąc w stanie nietrzeźwym 
udał się na dworzec PKS w 
Poznaniu. „Humor” dopisywał 
mu tak dalece, iż sprowokował 
awanturę z jedną z kasjerek, 
„używając słów uznanych 
powszechnie za nieprzyzwoite”.

Kolegium d.s. Wykroczeń 
przy Naczelnilsu Dzielnicy Poz­
nań — Wilda, po rozpoznaniu 
sprawy, wymierzyło obwinio­
nemu karę w postaci potrące­
nia z wynagrodzenia 25 proc, j 
przez okres 3 miesięcy na , 
rzecz PKPS Poznań-Wilda. ob ! 
ciążając go jednocześnie kosz­
tami postępowania. Orzeczenie i 
jest prawomocne, (res) I

cert Orgnnowy G-dur nr 3; 13.35 
„Dama pikowa” — fragm. opow.;
13.55 Mini przegląd folklorys­
tyczny — Wietnam; 14 Więcej, le 
picj, taniej; 14.15 Tu Radio Mo­
skwa; 14.35 R. Strauss — Koncert 
na orkiestrę; 15 Program dla 
dziewcząt i chłopców; 15.49 Arie 
operowe; 16 Urząlzanie Ziemi;
17.25 Aud. snołecana W. Goszczyń 
skiego; 17.35 Gra Orkiestra Deo- 
dato; 17.59 Radioexpress; 17.55 
Aud. aktualna K. Kolanowskiego;
18.05 Śpiewa Chór Chłopięcy i 
Męski opd dyr. S. Stuligrosza;
18.40 Drogi poznania „Architekta 
ra i środowisko”; 19 Cykl Pieśni 
„Hoederlin Fraąmente”; 19.15 Ję­
zyk angielski; 19.36 Magazyn lite- 
rr.cko-muzyczny — „Zbliżenia 
nr 11”; 20.20 Rep. literacki — Por 
tret miasta — Słupsk; 21 Kwa­
drans muzyczny Karola Stromen 
g“ra; 21.15 O nich warto posłu­
chać; 21.55 Radio — Szkole: 22.10 
Józef Haydn: Dis-ertimento G-dur 
na ork. kameralna: 22.20 Radiowy 
Tygodnik Kulturalnv; 23 Claudio 
Vonteverdi: Mapnificet: 23.35 Co 
słychać w świecie; 23.40 Preludia 
Dcbussy’ego — z historycznych 
nrsrrań Alfreda Cortet.

WIADOMOŚCI: 3.30, 4.39, 5.39, 
6.30, 7.39. 8.30, 11.39, 13.39, 18.30, 
21.30, 23.39.

Uwag a! t’KF 69,74 MHz trano 
mituje program II.

Program własny: 16.15 
Program stereof.; 19 Ogólnopolski 
program stereof.

PROGRAM III: 7.95 Muzyczna 
łegarynka; 8.05 Kiermasz płyt; 
8.30 W roli głównej Claude Nou- 
garo; 9 „622 upadki Bunga” — 
ode. 5; 9.10 Marsze jazzowe; 9.30 
Nasz rok 74; 9.45 Laureaci VII Mię 
dzynarodowego Festiwalu Ziem 
Górskich; 19.97 Rytmiczne nowoi 

ni, która w róku przyszłym 
ma dostarczyć 18 000 ton su­
rowca dla mieszalni pasz.

Na zebraniu partyjnym u 
kolejarzy wysunięto wniosek, 
aby połączyć istniejące dotych 
czas dwie służby remontowe 
linii normalnej i wąskotoro­
wej. Tym organizacyjnym za­
biegiem uzyska się kilka po­
trzebnych PKP etatów. Sko­
masowanie księgowości z gmin 
nych spółdzielni PZGS i stwo 
rżenie jednej centralnej pla­
cówki, umożliwi przesunięcie 
do innej pracy jednej trzeciej 
tu zatrudnionych.

Ujawniane w ten sposób re 
zerwy dają sposobność do sko 
rygowania przyszłorocznych 
planów zatrudnienia w przed­
siębiorstwach. Przy występu­
jącym w powiecie niedostatku 
siły roboczej tylko nieznaczna 
część rezerw przekazana bę­
dzie do dyspozycji Urzędu Za 
trudnienia lub pokrewnym 
przedsiębiorstwom. W niektó 
rych zakładach, jak np. w 
„Spomaszu” i Pleszew’skiej 
Fabryce Obrabiarek już do­
tychczas występował brak pra 
cowników, tutaj więc poszuki 
wania idą także innym torem 
— lepszego wykorzystania cza 
su pracy.

Dzięki przedsięwzięciom, 
uprzedzającym znacznie obec­
ny przegląd zatrudnienia, w 
„Spomaszu”, mimo niedostat­
ku ludzi, wykonywane są bie 
żące plany produkcyjne. Lep­
sza organizacja pracy, wyko­
rzystanie kadry i jej umiejęt­
ności umożliwiły zaoszczędzić 
70 000 roboczogodzin. Teraz z 
kolei stwierdzono, że nawet 
taki „drobiazg” jak pójście do 
odległego kącika śniadaniowe 
go. bo brak go pod bokiem, no 
woduje roczne stratv około 
10 000 roboczogodzin. Wniosek 
prosty — tworzyć kąciki na 
wydziałach, nie centralne.

Inną formą lepszej gospo­
darki pracą jest propozycja 
— tam gdzie to możliwe — 
jednoczesnego wysyłania zało 
gi na urlop dla wykonania bie 
żacych remontów- W ten spo­
sób i kadry i maszyny będą 
octem leniej spożytkowane, 
be-’

• Mieszkańcy Wolsztyna piszą o
ciągnących się od miesiąca „wy­
kopkach” na ulicach. Rynek i uli 
ce wokół Rynku przypominają ro­

ci z Budapesztu; 10.35 Dzień jak 
co dzień — magazyn: 11.40 „Heca 
z panem sierżantem” — ode. 17; 
12.25 Za kierownicą; 13 Na szcze­
cińskiej antenie; 15.10 Ali Italia- 
na — czyli światowe przeboje po 
włosku: 15.30 1:1 — o sporcie roz 
mawiają B. Tomaszewski i S. Wy 
sorki; 15.45 Jazz i kolekcjonerzy: 
16.19 „Na luzie” i inne piosenki 
W. Młynarskiego;; IG.25 Gato Bar 
iberl w Warszawie; 16.45 Nasz 
rok 74; 17.05 „622 upadki Bunga” 
— pow.; 17.15 Kiermasz płyt: 
17.49 „Czarny dąb” — rep.; 18 
Muzykobranie; 18.30 Polityka dla 
wszystkich: 18.45 Przebój za prze 
bojem; 19.15 Książka tygodnia: 
19.35 Muzyczna poczta VKF; 20 
Melpomena w podróży: 20.10 Kro 
niki włoskie; 20.49 Język niemiec 
ki; 20.55 „Czy radio zabija praw­
dziwą muzyką?”: 21.40 Na pobo­
czu wielkiej polityki _  felieton; 
21.59 Opera tygodnia — „Żydów­
ka”; 22.08 Śpiewa Salvatore Ada- 
mo; 22.15 „Długo i szczęśliwie’’ — 
pow.: 22.45 Mikrnrecital I.ittle Jim 
my Ostnonda: 23 Zimowe moty­
wy: SJ.łS Collegium Aureum; 2"’.*5 
Program na środę: 23.59 Na do­
branoc śpiewa D. Warwicka.

WIADOMOŚCI: 5 6, 7, 8, 10.30, 
12.05, 15, 17, 19.30, 22.

f TEIEWII3A
PROGRAM I: 6.30 — TTR — Ma­

tematyka, 1. 68: „Hiperbola”; 7 — 
TTR — Mechanizacja rolnictwa, 
1. 44: „Zbiór słomy po zbożu, ze­
branym kombajnem”; 9.05 — „Ar­
sen I.upin”, ode. V pt.: „Czerwo­
ny jedwabny szal” — film ser. 
prod. franc. (kolor); 10 — Dla 
szkół — Język polski, kl. V—VI: 
„O miejsce wśród ludzi” — „Ge­
nialny pomysł”; 10.35 — „Puccini”,

Jak widać, mimo naszej in­
tensywnej roboty, istnieje je­
szcze wiele rezerw w czasie 
pracy; wynikają one z niedo­
skonałości organizacji i stylu 
produkcji, powinny być nie­
zwłocznie wykorzystane- I 
taki też jest sens tej analizy w 
przedsiębiors ach, aby nicze 
go — czym c’ ecnie już dyspo 
nujemy — nie marnować, (zs)

Współzawodnictwo kin 
w popularyzacji 

filmów radzieckich
. W listopadzie — Miesiącu Fil 

mów Radzieckich Wojewódz­
ki Zarząd Kin w Poznaniu pro 
wadził współzawodnictwo mię 
d.zy kinami na najlepszego po­
pularyzatora filmów radziec­
kich. Brano pod uwagę liczbę 
widzów, w zależności od licz- 
’ y mieszkańców danego mia­
sta. Najwiotszą ich liczbę osią 
gnięto w Wolsztynie, wr kinie 
„Tatry”, kieror anym przez J. 
Wojtkowiaka. Dobrymi rezul­
tatami pcchwalić się mogą kie 
równicy kin „Wielkopolanin” 
w Buku — S. Piętas oraz „Me 
w’a” w Międzychodzie — W. 
Rutnicki. Dalsze miejsca we 
współzawodnictwie zajęły ki­
na: „Echo” w Jarocinie, „Zor­
ba” w Kórniku oraz „Nysa” w 
Gostyniu.

Wśród kin ruchomych naj­
więcej widzów miało kino ki? 
rowane przez B. Hadryana z 
Krotoszyna. Największym po­
wodzeniem cieszyły się filmy: 
„Zaoamiętaj imię swoje”, 
„Wódz Prusów” i „Przygody 
Ilrcka Finn o”, (ask)

wy okopowe, trudno przez nie 
przejść. Woda zalewa piwnice.

• 17 sierpnia br. zgłosiłam w 
punkcie usłu e wym „Argedu" w 
Ostrowie gwarancyjną naprawę ku 
chenkl elektrycznej. Mimo moich 
kilkakrotnych interwencji do tej 
pory kuchenki nie naprawiono — 
pisze p. Renata Kuklińska, Radzi­
wiłłów 16 p ta Gorzyn Wlkp., pow. 
Ostrów. Czy 4 m!e«'.ące to mało 
na usunięcie usterki?

ode. IV _  ser. film prod. włos­
kiej (kolor); 12.55 — Program óla 
szkół średnich: „Rodzina współ- 
cz.esna — My i nasz dom”; 13.45 
— TTR — Fizyka, 1. 13: „Ciała sta 
łe”; 14.30 — TTR — Botanika, I. 
27: „Oddychanie. Krążenie sub­
stancji organicznych w roślinie”; 
16.05 — „Japonia u progu jutra” 
— film dok.; 16.30 — Dziennik (ko 
lor); 16.40 — Dla dzieci — Hanna 
Zdzitowiecka: „Kaczorek Kwa”. 
Reż. — P. Frledriel; 17 — Studio 
telewizji młodych; 17.40 — Kro-‘ 
nika Warszawy i Mazowsza; 18 — 
Przemówienie prezesa Rady Mi- 
nistr'w PRI, Piotra Jaroszewicza 
na zakończenie seimowej deba­
ty budżetowej; 19.26 — Do­
branoc i Dziennik (kclor): 
20.20 _  „Arsen I.upin”, odcinek 
V pt.: „Czerwony jedwabny szal” 
— film ser. prod. franc. (kolor); 
21.10 — Wiadomości sportowe (ko 
lor); 21.20 — „Interstudio” — ma 
gazyn krajów socjalistycznych 
(kolor); 22 — „Moment Musicali” 
— piosenki J. Kulmowei. Reż. — 
H. Drygalski; 22.30 — Dwie strony 
medalu — program publ. kult.; 
23 — Dziennik (kolor).

PROGRAM II: 17.20 — Jęz. an­
gielski, 1. 12; 17.50 — Wiedza i
film: „Polski drzeworyt ludowy” 
(kolor); 18.29 — Dla młodych: wi­
dzów — „Tylko dla zastępowyph”! 
18.55 — Pieśni Rachmaninowa i 
Bartoka śpiewa Wanda Gargiełow 
ska-Kutkowska (mezzosopran), 
cek Weiss (fortepian); 19.20 — Do­
branoc i Dziennik (kolor); 20.30 — 
Magazyn studencki; 29.50 — Zapra 
szamy na wtorek — film report, 
z Festiwalu Sopockiego 1968 r.; 
21.30 — 24 godziny (kolor); 21.49 — 
„Pieśń Solve|gi”, cz. III — film 
TV fińskiej (od 15 1. — kolor); 
22.35 — Zr kierownicą; 23.95 — -Jęj 
syk niemiecki, 1. 19,

Pokłosie konkursu „Bądźmy zdrow:n wmt-n- . ----- ,-- -- - --ti~ ■

Kaliski finał
Tegoroczny XII konkurs 

„Bądźmy, zdrowi” organi­
zowany z okazji dni walki 
z gruźlicą cieszył się dużym 
zainteresowaniem czytelni­
ków. Zwłaszcza młodzież 
szkół podstawowych wzięła 
w nim udział gremialnie, 
nadsyłając blisko 30 tysię­
cy rysunków. Można za­
tem uznać, że konkurs ten 
przyczynił się poważnie do 
popularyzacji zadań oświa­
ty zdrowotnej we wszyst­
kich szkołach uczestniczą­
cych w naszym konkursie.

Finałową imprezą t. 
rocznego współzawodnik, 
był mecz zdrowia zom^ 
zc./any dla młodzież 
wiatów: kaliskiego i Z 
kiego w Kaliszu. Mim* 
była to impreza dzie^ ’ * 
uznaniem należy po^r z 
kreślić, ze w ]ej organie 
wamu uczestniczyło J i 
zakładów pracy obydwu 
wiatów, fundując dla 
stkich uczestników 
nagrody.

Przy oddzielnych stolikach 
trwały zmagania uciestni' 
ków finałowego konkursu, od. 
powiadających z dziedziny 
oświaty zdrowotnej. Widów, 
nia złożona z dzieci iyw# 
reagowała na przebieg nme. 

czu”.

Najważniejsze było to, 
uczestnicy finałowych rozgry. 
wek bez pudla odpowiadali 
na najtrudniejsze pytania. Na 
zdjęciu: finaliści wraz ze swy. 
mi opiekunami po zakońcie. 
niu blisko trzygodzinnych 

zmagań.
Fot. (2) — K. P;7ychod’M

Nagrody rozlosowano

180 zwycięzców w konkursiei
„Ciepło, jasno, bezpiecznie"

W ubiegłym tygodniu odbyło się komisyjne losowanie m- 
grul wśród uczestników konku su o tematyce przeciwpoiifr 
v.ej pn. .,Ciepło, jasno, bezpiecznie”, zorganizowanego pr»i 
Wojewódzką Komendę Straży Pożarnych w Poznaniu pm 
współudziale redakcji „Głosu W jlkopołskicgo”. Wobec ni«K« 
kiwanie dużego napływu odpowiedzi (prawie 6 0)0) komiijł 
postanowiła zwiększyć fundusz nagród o 11 000 zł.

W wynjku losowania nagrody 
otrzymują:

NAGRODY RZECZOWE

Gniezno; Karol Wiśftiewslti, Gni«

Radio tranzystorowe „Monika” — 
Urszula Stelmach, Rawicz; radio 
tranzystorowe „Magda” — Gabriela 
Szurek, Konin; radio tranzystorowe 
„Magda" — Helena Wojciechowic!, 
Modliszewo; radio tranzystorowe 
..Orljonok'’ — Irena Wrzesińska, 
Lisiec; radio tranzystorowe „El- 
tra”— Mariola Koczorowska, Gniez 
no; zegarek „Pollot” — Cecylia Ga 
szyńska, Morakówko, pow. Wągro 
wiec; Małgorzata Zobel, Mnlcho- 
.'.•0,12, Barbara Wojtowicz, Śrem; 
zegarek „Łucz” — Zenon Hyla, Pio 
trówko, Ewa Mecwaldowska, Ka­
lisz.

BONY DOMU KSIĄŻKI

no; Marek Karski, Gniezno; Di- 
rluaz Stocha], Goraj p-ta LuMIj 
Krzysztof Jedynak, LabiszynełW 
p-ta Gniezno; Grregorz Wllb 
wiak, Dzladkowo p-ta Rogowo;Ii 1

- - X- 711nusz Wesołowski, Mielno p-ta Zk 
leszyn; Piotr Napierała, Kw* 
Hanna Borowlak, Kiełczswo; 
biota Kubelec, Fonice Ustków:81 
szard L sieckl, Mielno p-tt Miele

Felicja Sicińska. Rawicz; 
tof Walkowiak, Ostroróg; 
niusz Brzóska, Szamotuły 
wa Kaźmierczak, Gniezno 

Kaliszmar Adamczyk, 
Krupa, Strychowo

Krzysz- 
Et.ge- 
Wicsła 
Walde- 

bamian
p-ta Działy ń;

3/.dlQ L/ptCtAI, rszyn; Mieczysław Olect'0*"al 
PyB-x:zynek; Elżbieta Wc.irńl 
Leszno; Katarzyna Kjozkowttl 
i eszno; Zofia Rogala. EawiOjW 
renczyn, Lubacz wielki; M#1 
ta Wilant, Biała; Roman 
Gniezno; El :bieta Matek-* 
chowo; Jolanta Przedwojska. P* 
czynok; Marian Smoczyński.
niu; Wiesława Sadowska, Witf'^1 
ce Zakrzew; Teresa Sadowskimi 
tsszyce Zakrzew; Wojciech W^l 
ski. Gniezno; Stefan PeW':*l 
Gniezno; Janusz Hoffmann, Ch 
fo; Doro'a Wesołowska, 
V> lol':’; e-.-. a Now3';ows!:a, C5J1 
n-; Mariola Crygiel, Witaszy#’! 
krzew; Teresa Sucharska, Wnl

Ewa Józefowicz, Gniezno; Danuta 
Swędzyńska, Gniezno; Grażyna 
Zląber, Ostrzeszów (Zbiorcza Szko 
la Gminna): Małgorzata Frącko­
wiak, Środa Wlkp.; Zbigniew Pie_ 
traszewskl, Gniezno; Tómasz Szcze 
pański, Słupia Wielka; Grażyna 
Sawicka, Gniezno; Aleksandra Ster 
czewska, Domanin p-td Mikorzyn; 
Piotr Żachowski, Gniezno; Bole, 
sław Sołtysik. Wieleń Północny; 
Mariola Tomczak. Śrem; Marian 
Olejnik, Kępno; Sławomir Win­
kler, Dzadkówko p-ta Rogowo; Jo 
lania Walczak, Łabiszynek; Iwona 
Matelska, Mnichowo; Małgorzata 
Naskręt, Gniezno; Mirosława Kań 
czyk, Śrem; Donat Jung, Środa 
Wlkp.; Alina Andrysiak, Środa 
Wlkp.; Bożena Wróbel, Lislec Ma­
ły; Anty Łuś, Kamionka p-ta Lu 
bacz; Dorota Odolanowska, Środa 
Wlkp.; ^eata Ratajczak. Gniezno; 
Marefc Liberkowski, Gniezno; Wi­
told Lewandowski, Gniezno — O- 
bora< Dorota Wesołowska. Gniez. 
no; Stanisława Smoczyńska. Wrześ 
nla. Kornelia Drypas, Krotoszyn;
Grzegorz
Zgoda; Ja

Ęrzydrygo. Liaiec Wielki 
arosław Komosiński, Go- 

r4j Zamek; Barbara Oatrowska,

krzew; Teresa Sucharm, j k 'wo; Genowefa DrztidiyMPili 
rocin; Tadeusz Walczak, Kl^l

Jan Kubiak, Ląd, 
wepner. Mielno p-ta Mleles^ 
weł LVecki, Mielno p-ta szi’n; Mołgor-ata Drzatdiy^fl^J' 
r cin; FI bieta Pawlak, wo; Waldemar Budzyński, Wjl 
Iowo n-ta Rogowo; Jan Gzarnków; Danuta Pintal, 0^1 
plotr Zawada, strychowo ł.vń; Aleksandra CerkalsM. $ J 
no; Danuta Kaczmarek, ytnid'1 
Zofia Kozłowska, OstrzesiWfl 
rVk Gniezno: Anna ^"1 
Gniezno; Dariusz Konieczni, nn; Ewa Nowak, Modl'fZe^^l 
^dzechoum; Karol WDcI^J 
Gniezno Mnichowo: Mariol* J 
socka, Śrem; Bogdan sen^(ltil 
In; Wojciech Rekosiewicz, .1 
Morek Solński, Opatówek; 
Dobrzyckl. Kleczew; ^rads^ewskl, Czarnków; ^^1 
Szurek, Konin; Tomas? W y I 
on. Konin; Krzysztof 
chowo: Stefania Turek 
wo p-ta Rogowo; Edmund’* I 
czak. Jarocin. I

(Ciąg dalszy UstV 
nych zamieścimy I
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